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koreańskiej Armii Ludowej w centrum i na skrzydłach frontu 
Wojska amerykańskie nadal „wycołują się na z góry upatrzone pozycje” 


LONDYN (PAP). Wieczorne 
depesze Agencji Reutera z dnia 31 
lipca określają sytuację w Korei jak 
nastepuje: 

Na południowym odcinku frontu 
koreańskie wojska ludowe na- 
tarły z pełną siłą i — jak już po- 
przednio donoszono — zajęły mia- 
sto Ozindżu — punkt węzłowy na 
wybrzeżu południowym. Na drodze 
do amerykańskiego przyczółka me- 
stowego w porcie Pusan, koreań- 
skie wojska ludowe kontrolują obec 
nie linię komunikacyjną  Czindźu- 
Koczang, przy czym to ostatnie mia 
sto znajduje się również w ich rę- 
ku. 

Nacisk wojsk ludowych wzmćgł 
się silnie na odcinku na wschód od 
Koczangu. 

Komunikat sztabu Mac Arthura 
oświadcza, że punkt ciężkości ofen- 
sywy  północno-korcańskiej prze- 
niósł się z odcinka centralnego na 
południe kraju, 

Według ó0ceny obserwatorów za= 
granicznych, przebywających w ka- 
reańskiej kwaterze głównej Mac 
Arthura, główna akcja wojsk pół- 
nocno-koreańskich rożwija się obec 
nie wzdłuż drogi przybrzeżnej do 
Pusan. Po wycofaniu się z Czindźn, 
nazywanego „bramą wypadowa” do 
Pusan. Amerykanie utworzyli nowa 
linię obronną, na której będą starali 
się powstrzymać napór wojsk półno 
cno-koreańskich, 

PEKIN (PAP) — Dowództwo na 
czelne koreańskiej Armii Ludowej 
ogłosiła 31 lipca w Phenjan komu- 
nikat, stwierdzający, że na wszyst- 
kich odcinkach frontu Armia Ludo 
wa kontynuuje zaciekłe walki z A- 
merykanarui, W toku tych walk 


Bohaterska walka 


Reakcja belgijska zawiodła się, są 
dząc, że uda jej się bezkarnie prze- 
mycić na tron króla . faszystę, Leo- 
polda. Masy pracujące Belgii w spo- 
sób zdecydowany zareagowały na 
powrót do Belgii wczoraj hitlerow= 
skiego, a dziś waszyngtońskiego a- 
genta, 

W Belgii wybuchł strajk general- 
ny, który przybrał niespotykane do- 
fad w kraju rozmiary, W wielkich 
miastach stanęły fabryki, kopalnie i 
huty. Port w Gandawie jest nieczyn 
ny. W Antwerpii dziesiatki statków 
czekają na rozładowanie. Większość 
pociągów stoi, Aż do odwołania za 
wieszone zostały. loty samolotów ko- 
munikacyjnych na niektórych li- 
niach. Ramię przy ramieniu w jedno 
litym froncie wystąpili robotnicy 
belgijscy bez różnicy przekonań po 
litycznych, komuniści, socjaliści. 
bezpartyjni, 


Sytuacja ta do tego Stopnia za- 
trwożyła belgijską reakcję, że posta 
nowiła ona uciec się do jak najo- 
strzejszych środków walki przeciw- 
ko belgijskim masom pracującym. 
Rząd chadecki sprowadził z Niemiec 
belgijskie oddziały okupacyjne, od- 
wołał wszystkie urlopy w wojsku i 
podwyższył stan niektórych jedno- 
stek wojskowych do poziomu wojen 
nego, co pociągnie za sobą mobiliza 
cję niektórych roczników. Zebrania 
publiczne zostały zakazane. Jednó- 
cześnie w wygłoszonym orędziu ra- 
diowym premier belgijski zagroził 
zastosowaniem jak najenergiczniej- 
szych metod walki“. 

Rząd belgijski, wierny wykonaw- 
ca zleceń Waszyngtonu, starą się 0- 
panować sytuację z jednej strony 
przy pomocy gwałtów i bóstiałstw, 
a z drugiej, uciekając się do prób 
dogadania się z liberałami į z socjal 
deraokratami w sprawie introniza- 
cji Leopolda, 

Socjaldemokracji belgijscy w prze 
ciągu 4 lat dzielących Belgię od 
chwili, gdy król — zdrajca pod o- 
chronę hitlerowskich bagnetów opu 
szczał kraj, by następnie szukać po 
mocy u imperialistów amerykań- 
skich, nigdy nie wysuwali zasadni- 
czych zastrzeżeń: przeciwko powroto 
wi Leopolda, Uprawiałi przez cały 
ten okres politykę  lawirowania. 
zmierzającą do wprowadzenia w 
błąd belgijskich mas pracujących, 
co do ich rzeczywistej postawy w 
sprawie królewskiej. Zamiary te nie 
powiodły się. Masy ludowe Belgii, 
do głębi wzburzone powrotem kró- 
la - zdrajcy, widząc w tym fakcie 
bezpośrednią grożbę faszyzacji kra- 
ju, wystąpiły zdecydowanie j walczą 
bohatersko w obronie swych praw. 


wojska ludowe złamały opór nieprzy 
jaciela na południowy wschód od 
Hwangan, zdobywając bogate łupy. 
NOWY JORK (PAP) — Korespon 
dent Agencji Associated Press stwier 
dza, że wojska północno-koreańskie 
prowadzą skoordynowane natarcie 
w centrum frontu i na skrzydłach, 
LONDYN (PAP). — Korespondent 
Agencji Reutera donosi, że w ponie 
działek wylądowały w południowej 
Korei nowe wojska amerykańskie, 
przybyłe po raz pierwszy bezpośred 
nio ze Stanów Zjednoczonych. Ko- 
respondent nie podaje liczebności 
tych wojsk i nie wskazuje miejsca 
ich wyladowania. 
MAC ARTHUR NA FORMOZIE 
LONDYN (PAP). — Jak donosi 
Agencja Reutera, na Formozę przy- 
był w poniedziałek gen. Mae Ar- 
thur. Celem jego pobytu na For- 


mozie miało być udzielenie instruk 
cji w sprawie obrony tej Wyspy 
Obserwatorzy zagraniczni przypuste- 
czają też, że Mac Arthur omawiał 
sprawę ewentualnego wykorzystania 
w Korei wojsk Czang Kai-szeka. 
B. DORADCA POLITYCZNY LI 
SYN MANA DEMASKUJE AGRE- 
SORÓW AMERYKAŃSKICH 

PEKIN (PAP), — Wychodzący w 
Phenjan dziennik „Mindżu Czoson'* 
zamieścił artykuł b. doradcy poli- 
tycznego Li Syn Mana — Mun Hak 
Wona, który ujawnia kulisy amery- 
kańskićh przygotowań do agresji w 
Korei. 

Mun Hak Won stwierdza, że Dul- 
les przybył w czerweu do Korei Po 
łudniowej specjalnie w tym celu, 
aby zorientować się w sytuacji i u- 
dzielić Li Syn Manowi rozkazu róz- 
poczęcia bratobójczej wojny. Dulles 


— pisze autor artykułu — przybył 
do Korei na specjalne zaproszenie 
Li Syn Mana, który pragnął przy 
tej okazji omówić z Dullesem spra 
wę rogpoczęcia wojny domowej. Na 
naradzie wyższych wojskowych- a- 
merykańskich w Tokio omawiano 
przede wszystkim sprawę terminu 
i metod prowadzenia wojny w Ko- 
rei oraz sprawę zalegalizowania oku 
nacji Formozy. i . 

Według planu Mac Arthura woj- 
ska amerykańskie miały do końca 
lipea zająć Formozę. W tym celu 
konieczne była rozpętanie wojny 
bratobójczej w Korei, która mogła- 
by się stać pretekstem do okupowa 
nia Formoży. Dlatego też wojna w 
Korei powinna była rozpocząć się 
w lipcu, Na naradzie w Tokio a- 
gresywny plan Mac Arthura został 
zatwierdzony. 


Strajk generalny przeciw królowi-kolaboracjoniście trwa z nie słabnącą siłą 


Napięta sytuacja polityczna w Belgii 


Robotnicy przystępują do marszu na zamek Leopolda Ill 


BRUKSELA (PAP) — Strajk ge- 
neralny belgijskiej klasy robotniczej 
trwa w dalszym ciągu, Przebieg 
krwawych zajść w gminie leodyj- 
skiej Grace Berleur, o których już 
donosiliśmy, był następujący: , 

Walończycy. wbrew zakazżowi gu- 
bernatfora prowincji  leodyjskiej, 
wzięli masowy udział w wiecu, zor- 
ganizowanym w niedzielę po połud- 
iu przez jednościowy kómitet straj- 


ludu belgijskiego 


Jak pisze „L'Humanite*, „Spaak i je 
go wspólnicy nie mają wyboru, gdyż 
rozmiar ludowego ruchu protesta- 
cyjnego jest taki, że muszą zą nim 
postępować pod groźbą ostatecznego 
zdyskredytowania własnej partii". 

Pod naciskiem jednolitej opinii 
belgijskich mas pracujących socjal- 
demokratyczni przywódcy przeszli 
więc do rzekomej „opozycji“ przeciw 
ko królowi. 

Ža kulisami jednak prowadzą oni 
rozmowy i przygotowują sobie grunt 
dla zadania ruchowi ludowemu zdra 
dzieckiego ciosu w plecy. 

Że dzisiejsza postawa przywód- 
ców socjaldemokratycznych jest wy 
nikiem presji mas Igfowych Belgii. 
jest manewrem politycznym, do któ 
rego zostali zmuszeni się uciec, Wy- 
nika jasno z ostatniego oświadcze- 
nia przywódcy socjaldemokratyczne- 
go Maxa Buset, który zupełnie nie- 
dwuznacznie stwierdził: „Udam się 
któregoś dnia do króla jako przy- 
wódca partii socjalistycznej, jeśli 
zajdzię taka potrzeba i wówczas za- 
dziwię wszystkich dobrą wolą i wy- 
rozumieniem. 

W najbliższych dniach zebrać się 
ma tzw. Kongres Waloński, na któ- 
rym przywódcy socjaldemokratycz- 
ni. wypełniając Zlecenia reakcji, ma 
ją poprzeć tendencje. zmierzające 
do podziału Belgii na Flandrię i Wa 
lonię. Koncepcja ta, zaczerpnięta z 
planów Hitlera odnośnie Belgii, ma 
na celu rozbicie jedności akcji mas 
pracujących. Lud belgijski gorąco 
sprzeciwia się tym planom. Przywód 
cy sacjaldemokratyczni, przykłada- 
jąc rękę do ich realizacji, raz jesz- 
cze ujawnili swoje oblicze zdrajców 
klasy robotniczej, agentów burżua- 
zji w jej szeregach. 

Ani siła, ani pogróżki, ani socjal- 
demokratyczne oszustwa nie są w 
stanie oderwać ludu belgijskiego od 
bohaterskiej walki, którą prowadzi 
pod przewodnictwem Komunistycz- 
nei Partii Belgii, Wałka, jaka masy 
pracujące Belgii wypowiedziały hi- 
tlerowsko - amerykańskiemu królo- 
wi, jest bowiem, jak to określił se- 
kretarz generalny KPB, tow. Edgar 
Lalmand, „związana z walką, którą 
w skali międzynarodowej prowadzi 
antyimperialistyczny obóz pokoju 
przeciwko obozowi imperializmu i 
wojny”. Walczący hid belgijski zda- 
je sobie sprawę. że nie idzie o ta. 
czy na tronie zasiądzie Leopold czy 
też jego syn Beaudoin, że wałka to- 
czy się między siłami postępu i re- 
akcji, o to, by Belgia nie była kolo- 
nią amerykańskiego imperializmu, 
nie była państwem faszystowskim i 
bazą amerykańskich podżegaczy wo- 
jennych. 


kowy w Brace Berleur. Przybyły na 
miejsce oddział żandarmerii aresz- 
tował przywódców komitetu strajko 
wego. Gdy manifestanci zażądali wy 
puszczenia na wolność aresztowa- 
nych, dowódca oddziału żandarme- 
trii wydał rozkaz strzelania do tlu- 
mu. Padły trzy salwy. skierowane 
na oślep w tłum. Na bruku pozosta 
ła trzech zabitych i kilku ciężka ran 
nych. ( 

Kiedy wieść o brutalnej napaści 
policji dotarła do Brukseli, obiega- 
jąc lotem ptaka dzielnice robotni- 
cze, silne wrażenie ogarnęło straj- 
kujących i pod naciskiem rosnące- 
go wzburzenia o 2 nad ranem, Ra- 
da Ministrów postanowiła odbyć 
nadzwyczajne posiedzenie. Klerykal 
ny rząd wyraził chęć podjęcia roz- 
mów z prawicowymi przywódcami 
socjalistycznymi, którzy  natych- 
miast wyrazili na to zgadę. 


Tymczasem w prowincjach waloń- 
skich (Liege, Namur, Charleroi i 
Tournai) trwa w dalszym ciągu Ww 


ralny. W prowincjach flamandzkich 
rozwija się solidarnościowy ruch 
strajkowy, w którym biorą udział 
pracownicy portów, robotnicy za- 
trudnieni w ciężkim i średnim przć 
myśle, oraz pracownicy zakładów 
użytecznośći publicznej. W Ganda- 
wie strajkują tramwajarze, pracow- 
nicy elektrowni i gazowni, W Bruk 
seli unieruchomione są wszystkie 


ła rzeźnia, wzbronione jest używa- 
nie prądu elektrycznego przez. tea- 
try i kina, Stan wyjątkowy ogłoszo- 
ny został przez władze w Liege, Na 
mur i Brukseli. 


Zapowiedziany na Wtorek marsz 
na Brukselę — głosi komunikat Ge 
neralnej Konfederacji Pracy — od 
będzie się wbrew zakazowi wstępu 
do stolicy i gmin  podstołecznych. 


wydanemu przez gubernatora Bra- 
bancji, l 7 


Jednakże koła postępowe stolicy. 
utrzymują, że wobec wyraźnych kon 
szachtów i zakulisowych machinacji 
prawicowych przywódców socjalisty 
cznych z klerykałami jest bardzo 
prawdopodobne, iż rzucą oni hasło 
wstrzymania się od marszu i będą 
dażyli do złamania strajku. 


W nmoniedziałek przed obiadem 
miały miejsce w śródmieściu stolicy 
starcia między strajkującymi a żan 
darmerią. Dokonano licznych are- 
sztowań, w tym byłego deputowa- 
nego komunistycznego  Dispy,e- 


100 proc. powszechny Strajk gene- | 


gałęzie przemysłu, zamknięta zosta” 


zwał do tworzenia grup obrony 
przeciwko prowokacjom żandarme- 
ri. 

Donosza z Liege, że zmobilizowa- 
ni przez rząd rezerwiści odmawiają 
stawienia się do koszar, 

Dzienniki brukselskie podają, że 
samolotom cywilnym wzbroniony 
został łot nad zamkiem w Laeken, 
który stanowi rezydencję króla. Wo 
kół pałacu patrolują liczne oddziały 
żandarmwerńi, s w parku zamkowym 
znajdują się gotowe do strzału tan- 
ki i działa armatnie, 

Jak wynika z relacji dzienników, 
sprowokówane przez reakcyjny rząd 
wypadki. spowodowały straty w wy 
zokości 600 milionów franków bel- 
giiskich. 

Jak wynika z głosów prasy, atfa 
che wojskowy ambasady amerykań 
skiej w Brukseli, pułkownik Arm- 
strong przekazał premierowi „życze 
mie“ rządu amerykańskiego w przed 
miocie wszczęcia rokowań z socjali- 
stami, 

Z dalszego rozwoju wydarzeń wy 
nika, że zarówno socjaliści, jak i 
kletykałowie zastosowali się do dy 
rektywy amerykańskiej, 

W niedzielę w nocy rozpoczęły się 
pertraktacje między premierem Du 
viesuartem, Leopoldem III j prawi- 
cowymi przywódcami socjalstycz- 
nymi. W rezultacie tych rozmów, 
jak podano nieoficjalnie, skłoniona 
Leopolda IN do „tymceząsowego prze 
kazania uprawnień królewskich na 
stępcy tronu, księciu Baldwinowi, 
a król oświadczył, że opuści Bel- 


gie“. 

Jak donosi dziennik  brukselski 
¿La Derniere Heure“, przewiduje 
się utworzenie przez następcę tro- 
nu trójpartyjnego rządu  koalicyj- 
nego, na który przedstawiciele libe 
rałów katolików, a również prawi- 
cowych socjalistów wyrazili już za 
sadniczo zgodę, 


a ZwB 


ierwszy w Polsce 


IP 


Nie tylko rodzice, 
y 


żłobek — izolatka 


ale i dzieci z zaciekawieniem oglądają wnętrze żłobka- 
izolatki przy ZPB im. ilarnama. — Jak fu czystą, jak tu ładnie, o, jakie 
piękne zabawki — zachwycają się zwiedzający. — Maleńkie łóżeczka — 
wszystko aż Iśni świeżością. 


Depesza Marszałka Polski 
Konstantego Rokossowskiego: 


do głównodowo zącego Ghińskiej Ludowej Armi Wyzwoleńczej 


gen. Chu-Teh 


WARSZAWA (PAP). — Minister 


Obrony Narodowej, Marszałek Polski, 


Konstanty Rokossowski przesłał do głównodowodzącego Chińskiej Ludowej 
y Į 


Armii Wyzwoleńczej, generała Chu - 


GŁÓW NODOWODZACY 


Tej, następującą depeszę: 


CHIŃSKIEJ LUDOWEJ ARMII WYZWOLEŃCZEJ 


) 


GENERAŁ CHU-TEH 


Z okazji 23 rocznicy powstania bohaterskiej Chińskiej Ludowej Armii 
Wyzwoleńczej, przesyłam Panu w imieniu Wojska Polskiego najserdeczniej- 
sze życzenia dalszych, wspaniałych sukcesów w walce o utrwalenie ustroju 
sprawiedliwości społecznej i o wyzwolenie. całego narodowego terytorium 


Chin Ludowych. 


MINISTER OBRONY NARODOWEJ 
ł (—) KONSTANTY ROKOSSOWSKI 
MARSZAŁEK POLSKI 


s 


Ludzie radzieccy w 
bojownikó 


pierwszym Szeregi 
w e pokój 


Wiec kobiet radzieckich w Moskwie 


MOSKWA (PAP). — W izmajłow 
skim parku kultury i odpoczynku od- 
był się wiec kobiet radzieckich, po- 
święcony walce o pokój. 

Wiceprzewodnicząca Radzieckiego 
Komitetu Obrony -Pokoju - Tatiana 
Jerszowa wygłosiła przemówienie, 
w którym podkreśliła, że walka w 
obronie pokoju ogarnia narody ca- 
łego Świata i że pod. Apelem Sztok- 
holmskim złożyły już podpisy setki 
milionów kobiet i mężczyzn. 

„W pierwszych szeregach bojowni 
ków o pokój — oświadczyła Jerszo- 


wa —  kroczą ludzie radzieccy. 
Akcja zbierania podpisów pod Ape- 
lem Sztokhołmskim jest w Związku 
Radzieckim prawie, że zakończona. 

Ponad 100 milionów ludzi radzie- 


| ckich podpisała już Apel Sztokholm- 


ski. domagający się bezwzględnego 
zakazu broni atomowej oraz uznania 
za zbrodniarza wojennego rządu, 
który by pierwszy broni tej użył. 

W zakończeniu Tatiana Jerszowa 
stwierdziła, że naród radziecki bę- 
dzie w dalszym ciągu konsekwentnie 
walczył o utrwalenie pokoju na ca- 
łym świecie. 


Drugi dzień obrad 
| Konferencji Warszawskiej Organizacji PZPR 


WARSZAWA (PAP), — W dru- 
gim dniu obrad II Konferencji War 
szawskiej Organizacji Polskiej Zje- 
dnoczonej Partii Robotniczej toczy 
ła się-dyskusja nad referatem sprawo 
zdawczym, I sekretarza Komitetu 
Warszawskiego. tow, Władysława 
Wichy oraz nad referatem o zada- 
niach Warszawskiej Organizacji Par 
tvjnej na wyższych uczelniach LI se 
kretarza KW — tow, Mieczysława 
Iloffmana. W dyskusji zabrało głos 
37 osób, omawiajac 


braki w pracy poszczególnych orga 
nizacji PZPR. 

Dyskusje podsumował członek Biu 
ra Polityconego KC PZPR wicepre 
mier tow. Hilary Mine, 


W toku obrad przybyły: delegacja 
przodowników pracy óraz delegacja 
młodzieży, składając życzenia owoc 
nych obrad i zapewnienia gotowo- 
ści wykonania uchwał Konferencji. 

Dziś Konferencja dokona wyboru 


osiagnięcia i | powych władz. 


Plenum Rady Naczelnej ZMP obraduje... 


WARSZAWA (PAP) — „W wiel. | Partii", — pod tym hasłem rozpoczę 


kiej bitwie o zbudowanie w Polsce 
socjalizmu — ZMP stanie się pierw- 
szym pomocnikiem naszej 


Sukces kinematografii radzieckiej 


na Międzynarodowym Festiwalu Filmowym 
w Karlowych Warach 


PRAGA (PAP). — W dniu 30 lip- 
ca zakończył się w Karlowych Va- 
rach Międzynarodowy Festiwal Fil- 
mowy. W tym samym dniu ogłoszone 
zostało postanowienie jury o przy- 
znaniu nagród filmom,  wyświetla- 
nym na festiwalu. 

Pierwsza nagroda przyznana zosta 
ła filmowi radzieckiemu „Upadek 
Berlina“. Wśród burzliwych okla- 


go. Komitet strajkowy w Liege we- sków zebranych, premier rządu cze- 


Ośrodek wakacyjny młodzieży niemieckiej w NRD 


BERLIN (PAP) — Agencja ADN 
donosi z Rostocku, że pionierski o- 
środek wakacyjny w miejscowości 
nadmorskiej Ahlbeck, który daje 
możność spędzenia wakacji tysiąco- 
wi pionierów z Niemieckiej Repu- 
bliki Demokratycznej i z Niemiec 


nazwany imieniem Prezydenta RP 
Bolesława Bieruta 


Zachodnich, został nazwany przez 
młodzież niemiecką imieniem Pre- 
zydenta Rzeczypospolitej Polskiej 
Bolesława Bieruta. Agencja ADN 
podkreśla, że w ten sposób młodzi 
pionierzy dają wyraz swym uczu- 
ciom przyjażni wobec narodu pol- 
skiego. 


chosłowackiego Zapotocky, wręczył 
pierwszą nagrodę reżyserowi radzie- 
ckiemu QOziarureli oraz przewodni- 
czącemu delegacji radzieckiej wice- 
ministrowi  przemysiu filmowego 
ZSRR Semenowowi. 

„Nagroda pokoju* przyznana zosta 
ła również Związkowi Radzieckiemu 
zą film „Spisek bankrntów*. ` 

„Nagroda pracy* również przypa- 
dia radzieckiemu. przemysłowi filmo- 
wem za kolorowy film „Kozacy ku 
bańscy*. 

„Nagroda walki o wolność* przy- 
znana została Chinom Ludowym za 
film „Córki Chin*. 

+ „Nagroda walki o postęp społecz: 
ńy' przypadła Czechosłowacjj za 
film „Zahartowani*. 

Nagroda za najlepszą pracę reży- 
serską przyznana została reżysero- 
wi radzieckiemu za film „Żukowski”. 

Dyplomy honorowe przyznano: 
Związkowi Radzieckiemu, Czechosło- 
wacji, Chińskiej Republice Ludowej, 
Polsce, Węgrom, Rumunii, Belgii i 
innym krajom za dokumenfakie fil- 

;my krótkometrażowe. 


wielkiej | 


ly się 31 bm. dwudniowe obrady ple- 
nam Rady Naczelnej ZMP, W obra- 
dach biorą udział czołowi działacze 
organizacjj młodzieżowych ZMP, 
ZHP, SP, ZAMP i Zrzeszenia Studen 
tów Polskich. Przybyli również przed 
stawiciele KC PZPR z sekretarzem 
KC tow. Franciszkiem Mazurem na 
czele. 

Referat o aktualnych, politycznych 
| organizacyjnych zadaniach Związku 
Młodzieży Polskiej wygłosił przewod 


niczący Zarządu Głównego ZMP — 
tów. Władysław Matwin. 


Następnie przewodniczący ZMP 
zapowiedział, że jeszcze w roku bie 


Żącym odbędzie się II Krajowy 
Zjazd ZMP, 
Nad referatem przewódniczącego 


ZMP wywiązała się ożywiona dysku 
sja. “ 


Marynarze i robotnicy Hamburga 
odmawiają 


transportu broni 


HAMBURG (PAP) — Jak donosi 
% Hamburga dziennik „Neues Deut- 
schland", marynarze tamtejsi nie da 
li się skusić obietnicom bardzo dobie 
ġo wynagrodzenia ze strony jednej z 
firm armatorskich, która chciała wy 
prowadzić do Pireusu w Grecji paro- 
więc: z ładunkiem sprzętu wojskowe- 
go. Robotnicy portowi Hamburga od: 
mówili kategorycznie wyładowania 
brytyjskiego parowca z amunicją. 


Podajemy poniżej 


Narody 


tykuł wstępny „Prawdy“ z dniaj raz szersze kręgi, ogarniając najdal- 


31. 7. br. 


Rozwijający się we wszystkich za- 
kątkach globu ziemskiego ruch w o» 
bronie pokoju nabiera z każdym 
dniem szerszego rozmachu. Ponad 
250 milionów podpisów figuruje już 
pod wystosowanym przez Stały Ko- 
mitet Światowego Kongresu Obroń- 
ców Pokoju Apelem w sprawie zaka- 
zu broni atomowej i uznania za zbro 
dniarza wojennego rządu, który 
pierwszy zastosuje ten oręż agresji 
i masowego zniszczenia ludzi, W wie 
lu krajach pode Apelem Sztokholm- 
skim złożyła podpisy cała prawie do 
rosła ludność, 

Wyjątkowo pomyślny przebieg ma 
akcja zbierania podpisów pod Ape- 
lem Sztokholmskim na terenie Związ 
ku Radzieckiego. Naród radziecki po 
part jednomyślnie Apel Sztokholm- 
ski, zagrzewając tym samym do o- 
fiarnej walki o pokój nowe miliony 
ludzi na całym świecie. Z wyważonej 
przez naród radziecki woli pokoju, 
bojownicy o pokój czerpią przekona- 
nie, że zdołają okiełznać ciemne siły 
wojny, jeśli zwartym frontem staną 
zdecydowanie w obronie pokoju. Ruch 


Protesty przeciwko 
prześladowaniu 


Maxa Reimanna 


BERLIN (PAP). — Kierownictwo 
Związku b. Ofiar Hitleryzmu (VVN) 
ogłosiło protest przeciwko zniesie- 
niu nietykalności- poselskiej Maxa 
Reimanna przez reakcyjną większość 
parlamentu kadłubowego w Bonn. 

Kierownictwo VVN podkreśla, że 
prześladowanie Maxa  Reimanna, o- 
fiarnego bojownika o pokój i o pra- 
wa demokratyczne narodu niemiec- 
kiego, stanowi jeden z objawów gene 
ralnej ofensywy sił imperializmu 1 
reakcji na obóz pokoju. 


Sesja Rady Gentralnej 


Frontu Narodowego 


Niemiec Demokratycznych 


BERLIN (PAP). — W poniedzia- 
łek otwarta została w Berlinie IV 
sesja Rady Centfalnego Trontu Na- 
rodowego Niemiec  Demokratycz- 
nych. No parządku dziennym — pra- 
ce wstępne przed ogólno-krajowym 
Kongresem Frontu, który odbędzie 
się w dniach 25126 sierpnia oraz 
przygotówanie programu wyboreze- 
go na wybory październikowe. 


Młodzież NRD 
pozdrawia ZMP-owców 


WARSZAWA (PAP). /— Liczne 
miejskie i fabryczne koła młodzie- 
ży zorganizowanej w Związku Wol- 
nej Młodzieży Niemieckiej (FDJ) 
przesłały do Zarządu Głównego 
ZMP listy z serdecznymi pozdro- 
wieniami dla młodzieży Polski Lu- 
dowej. À 

I tak np; młodzież miamiecka z 
Rosslau, Zittau, Gustrow życzy mło 
dzieży polskiej w listach sukcesów 
w budowie socjalizmu w Polsce. 


t 


sze zakątki kuli ziemskiej. W ciągu 
ostatnich tygodni ruch w obronie po 
koju rozwija się z powodzeniem w 
wielu tach i wsiach Indonezji 
oraz na Cejlonie. Na Cyprze odbyła 
się konferencja w obronie pokoju. 
Mimo stawianych przez władze prze- 
zkód rozwija się akcja zbierania pod 
pisów w krajach Ameryki Południo- 
wej. Tak np. około 4 milionów oby: 
wateli Brazylii podpisało już Apel 
Sżtokholmski. Mimo okrutnego ter- 
roru faszystowskiej kliki Tito, ryzy 
kując życiem, podpisują się pod Ape 
lem Sztokholmskim ludzie pracy Ju- 
gosławii. Na terenie Grecji, którą 
imperialiści amerykańscy  przeisto- 
czyli w faszystowski obóz koncentra 
cyjny, bojownicy o pokój organizują, 
chroniąc się przed szpiclami rządo- 
wymi, akcję zbierania podpisów pod 
Apelem o zakaz używania broni ato- 
mowej, 

W odpowiedzi na interwencję im- 
perialistów amerykańskich w Korei, 
obrońcy pokoju jeszcze ściślej zespa- 
lają swe szeregi, rozszerzają maso- 
wą bazę ruchu o pokój, zwiększają 
sprawność organizacyjną. We wszy- 
stkich krajach i na wszystkich kon- 
tynentach rozlega się okrzyk: „Ręce 
precz od Korei! Zorganizowany z 
inicjatywy Światowej Federacji 
Związków Zawodowych Tydzień Soli 
darności z Narodem Koreańskim był 
nową, wspaniałą manifestacją wzra- 
stających sił pokoju oraz więzi mię- 
dzynarodowej mas pracujących. 


Nie jest kwestią przypadku, że | 


ilość podpisów pod Apelem  Sztok- 
holmskim ze szczególną szybkością 


wzrasta właśnie ostatnio po tym, jak 
amerykańscy agresorzy wszczęli za 
borczą wojnę w Korei. Ilość podpi- 
sów rośnie i w tych krajach, w któ- 
rych dotychczas akcja zbierania pod 
pisów rozwijała się stosunkowo sła- 
bo. Tak więc w 40 stanach USA pod 
pisało Apel Sztokholmski ponad mi- 
lion osób, w tej liczbie 400 tysięcy 
złożyło podpisy już po wszczęciu 
przez Amerykanów’ interwencji wo- 
jennej w Korei. W ciągu czerwca i 
lipca ponad milion ludzi w Anglii 
podpisało Apel Sztokholmski; w o- 
kresie tym utworzono na terenie kra 
ju ponad 100 nowych komitetów o0- 
brony pokoju. 


Wzrastający i umacniający się 
ruch obrońców pokoju wywołuje w 


obozie podżegaczy wojennych coraz 
większą wściekłość i niepokój. Impe 
rialiści oraz ich sługusi nsiłują za- 
straszyć bojowników o pokój groź- 
bami, aresztowaniami i prowokacja- 
nii. Faszystowska komisja Kongresu 
USA do badań działalności antyame 
rykańskiej grozi zastosowamiem re- 
presji wobec każdego, kto odważy się 
podpisać Apel Sztokholnski. Wysłu- 
yująca się swym mocodawcom Zza 0- 
ceanu reakcja włoska ogłosiła ostat- 
nio propagandową „krucjatę“ prze- 
ciwko ruchowi obrońców pokoju. 

W Niemezech Zachodnich władz: 
wydały dekret, zabraniający akcji 
zbierania podpisów. 18 lipca policja 
żachodniej strefy Beriina aresztowa 
1a ponad 1300 aktywistów, zajmują- 
cych się zbieraniem podpisów * pod 
Apelem Sztokholmskim. 

Ale żadne prześladowania, żadne 
groźby nie są w stanie zastraszyć 
narodów walczących o pokój, przeciw 
ko podżegaczom wojennym. Ruch o- 
brońców pokoju osiąga z każdym 
dniem coraz to nowe sukcesy. Podob 
nie, jak małe strumyki tworzą jeden 


potężny potok, tak wola setek mi- 
lionów ludzi, popierających Apel 
Śztokholmski, stworzy  niezmożoną 
siłę, która uniemożliwi podżegaczom 
wojennym zrealizowanie zbrodni- 
czych planów. 

Ruch obrońców pokoju odnosi nie 
wątpliwie sukcesy. Ale obrońcy po- 
koju zdają sobie sprawę, że nie wszy 
stko zostało już zrobione. Siła po- 
wszechnego ruchu w obronie pokoju 
płynie przede wszystkim z jego ma- 
sowości. s 

Dlatego też głównym zadaniem, 
które stawiają sobie obecnie obrońcy 
pokoju, jest wszechstronne rozszerze 
nie masowej bazy ruchu walki o po- 
kój. 

Prości ludzie wszystkich krajów 
przekonywują się coraz bardziej ,że 
jedynie wspólny front miłujących po 
kój narodów, jedynie zespolenie pod 
sztandarem pokoju wszystkich ludzi 
dobrej woli, bez różnicy poglądów po 
litycznych i przekonań religijnych, 
zdoła przekreślić zbrodnicze zamysły 
imperialistycznych agresorów. 

Niezliczone są rezerwy frontu po 
koju. Aby wciagnąć do aktywnej wal 
ki o pokój corąz to nowe miłiony: lu- 
dzi, należy jeszcze szerzej rpzwinać 
pracę wyjaśniającą wśród yszyst- 
kich warstw Indności, ze szczegól- 
nym uwzględnieńiem mas chłopskich 
į średnich warstw ludności miejskiej, 
których w wielu krajach nie wcią- 
snięto w dostatecznym stopniu do 
walki o pokój. ` 

We wszystkich krajach istnieją 
rozmaite organizacje kulturalne, ko- 
hiece, młodzieżowe, sportowe i in- 
ne, których ezłonkowie stoją na plat- 
formie walki o pokój, Wszędzie, 
gdzie na terenie takich właśnie orga 
nizacji prowadzi się akcję wyjaśnia- 
jacą, Apel Sztokholmski zyskuje mi- 
liony nowych podpisów. 

Obrońcy pokoju winni zdecydowa- 
nie demaskować ukrytych popleczni- 
ków podżezaczy wojennych, wszyst- 
kich tych działaczy  społeczno-poli- 
tycznych, którzy pod płaszczykiem 
„neutralności“ odmawiają złożenia 
podpisów pod Apelem w sprawie za 


świata walczą o pokój \ 


2 A * 
w całości ar-|o zakaz broni atomowej zatacza co- 


kazu użycia broni atomowej. Doma- 
zając się od tych działaczy publiczne 
go wyjaśnienia przyczyn odmowy pod 
pisania Apelu Sztokholmskiego, o- 
brońcy pokoju zrywają tym samym 
maskę z oblicza ukrytych pomocni- 
ków podżegaczy wojennych. 
Bojownicy o pokój mają wszelkie 
możliwości dalszego rozszerzenia ma 
sowej bazy ruchu w obronie pokoju, 
Fakt, że setki milionów ludzi podpi- 
sały już Apel Sztokholmski, świad- 
czy o znacznym wzroście uświadomie 
nia politycznego mas ludowych, świad 
czy, że najszersze masy coraz lepiej 
uświadamiają sobie groźbę nowej 
wojny i konieczność aktywnej walki 
o pokój. Obecnie zadanie polega na 


rozwinięciu jeszcze energiczniejszej 
akcji, mającej na celu wyjaśnienie 
masom, jak wielkie niebezpieczeń- 


stwo grozi miłującym poxój naro- 
dom ze strony anglo-amerykańskich 
podżegaczy wojennych, na 'vskazaniu 
dróg, prowadzących do utrzymania 
pokoju. 

Rozszerzać bezustannie masową ba 

żę ruchu obrońców pokoju, wciągać 
do walki o zakaz broni atomowej co- 
raz to nowe miliony ludzi dobrej wo 
li, rekrutujących się przede wszy- 
stkim spośród klasy robotniczej, 
chłopstwa, z warstw średnich ludno- 
ści miejskiej oraz spośród działaczy 
społecznych i kulturalnych, bezlito- 
śnie demaskować podżegaczy wojeń 
nych — oto droga, wiodąca da wzmo 
żenia walki o pokój. 
Wielki Wódz mas pracujących, twór 
ca socjalistycznego państwa radzie- 
ckiego, Włodzimierz Lenin pisał pra 
wie 30 lat temu, że walce przeciwko 
grabieżczej wojnie imperialistycznej 
„warto poświęcić życie”, że w walce 
tej należy być bezlitosnym! 

Pod sztandarem walki o pokój sta 
nęły obecnie setki milionów prostych 
ludzi we wszystkich krajach. Wielki 
Chorąży Pokoju, Towarzysz Stalin, 
wzniecił w sercach wszystkich ludzi 
pracy na kuli ziemskiej niezachwianą 
wiarę w triumf słusznej sprawy wal 
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Wszystkie siły na tront wolkt o wykonanie Planu 6-letniego 


Wojewódzkie narady 
aktywu partyjnego PZPR 


we Wrocławiu 


WROCŁAW (PAP). — We Wrocła 
wiu odbyła się wojewódzka narada 
aktywu PZPR. poświęcona omówie- 
niu zadań dolnośląskiej organizacji 
partyjnej w realizacji Planu G-let- 
niego. Na paradę, która zgromadki- 
ła ponad 500 aktywistów 2 terenu 
całego województwa, przybył czło- 
nek KC PZPR, kierownik Wydziału 
Rolnego KC PZPR tow. E. Pszczół- 
kowski. 

W wyniku obrad uchwalono rezo- 
lucję, w której zebrani postanawia- | 


w Kra 


KRAKÓW (PAP) — W Krako- 
wie odbyła się wojewódzka narada 
politycznego i gospodarczego akty- 


ki o pokój, walki o przyjaźń między | wu Polskiej Zjednoczonej Partii Ro 


narodami. 


| 


botniczej. W czasię narady omówio- 


KP Włoch niesie narodowi wloskiemu 
pokój i jednosć 


Przemówienie Togliatti'ego na posiedzeniu aktywu partyjnego w Rzymie 


RZYM (PAP). — Dnia 30 lipca 
w teatrze „Adriana” odbyła się 


konferencja rzymskiego aktywu 
parfii komunistycznej, na której 
sekretarz generalny partii — Pál- 


miro TOGŁIATTI wygłosił referat, 

poświęcony omówieniu sytuacji 

wewnętrznej i międzynarodowej. 

Konferencja zwołana została w 

związku z zakończeniem kampanii, 

mającej na celu doprowadzenie 
stanu liczebnego Komunistycznej 

Federacji Rzymu i prowincji rzym 

skiej do 100 tysięcy członków. 

Scena teatru udekorowana była 

transparentami, na których wid- 

niat m, in. napis: „100.000 komu- 
nistów rzymskich na czele walki 

o pokój!” 

W prezydium konferencji zasiedli: 
Togliatti, Scoccimarro, Grieco i inni 
członkowie kierownictwa i KC Partii 
oraz sekretarz generalny Włoskiej 
Partii Socjalistycznej. — Pietro Nenni. 


Przed Ogólnopolskim Kongresem Obrońców Pokoju 


Na masowych zebraniach sprawozdawczych 


komitety obrońców pokoju podsumowują dotychczasową działalność 


WARSZAWA (PAP). — Czynny udział w przygotowaniach do wojewódz 


kich zjazdów obrońców pokoju È 


„trójki”, 


do Ogólnopolskiego Kongresu biorą 


przejawiając dużo inicjatywy i zapału w pracy. W miastach, po- 


wiatach i gminach odbywają się masowe zebrania sprawozdawcze, pod- 
sumowujące dotychczasową działalność terenowych komitelów. 


W WOJEWÓDZTWIE ŚLĄSKIM 
prace przygotowawcze prowadzi 12| 
tysięcy „trójek pokoju". W licznych 
rogadankach i rozmowach indywi- 
dualnych z mieszkańcami miast i wsi, 
aktywiści ruchu obrońców pokoju 
wyjaśniają doniosłe znaczenie reali- 
zacji Planu 6-letniego w walce o trwa 
ły pokój. 

Szczególnie ożywioną działalność 
przygotowawczą prowadzą robotnicy 
Katowic i Sosnowca oraz chłopi pow. 
lublinieckiego i pszczyńskiego, 

Aktyw obrońców pokoju w RZESZO 
WIE przeprowadził w lipcu br. sze- 
toka akcję sprawozdawcza-propagan- 
dową. Około 150 „trójek” chodziło 
od domu do domu, przedstawiając 
mieszkańcom - osiągnięcia ruchu ø- 
prońców pokoju, wspaniałe wyniki 
akcji zbierania podpisów pod Apelem 
Sztokholmskim i demaskując wysta- 
pienia imperialistów amerykańskich 
w Korei, 

W RYMANOWIE (pow. Sanok) 
13 „trójek pokoju“ odwiedziło 719 ro 
dzin, przeprowadzając z nimi rozmo= 
wy i rozdzielając broszury, W każ- 
dym mieszkaniu „trójki” były ser- 
decznie przyjmowane. 

W KIELCACH odbyła się 30 bm. 
konterencja przedwyborcza wojewódz 
kiego komitetu obrońców pokóju. 
wzięli w niej udział przedstawiciele 
powiatowych i miejskich komitetów 
obrońców pokoju, Obrady poświęco» 


no wytyczeniu planu akcji wyborczej 
delegatów na Ogólnokrajowy Kon- 
gres. 


Od 1 do 15 sierpnia odbędą się w 
WOJ. KIELECKIM zebrania wybor- 
cze w gminach, blokach, obwodach, 
miasteczkach i w większych zakła- 
dach pracy. Konferencje wyborcze 
powiatowych i miejskich komitetów 
odbędą się w dniach 15 — 20 sierp- 


| nia. 


Strajk górników francuskich trwa... 


GENEWA (PAP) — Jak donoszą 
z Paryża, 260 górników szybu nr 7 w 
Auchel pozostaje od 3 dni i 3 nocy w 
kopalni na głębokości 720 m pod zie- 
mią, protestując w ten sposób prze- 
ciwko zapowiedzi dyrekcji zamknięcia 
kopalni. 


Górnicy zorganizowali pod ziemią 
służbę bezpieczeństwa celem ochrony 
przed ewentualnymi wybuchami. 


Cała ludność pobliskich miejscowo- 


ści, a w szczególności górnicy okolicz | 


nych kopalń. przejawiają czynną soli- 
darność z górnikami 7 szybu, Kilka 
tysięcy pracowników pobliskich ko- 


palń, również zagrożonych zamknię- 
ciem, przystąpiło do strajku, wzelęd- 
nie dokonało krótkotwwałych przerw 
w pracy. 

Na rynku w st. Pierre-les-Auchel 
odbył się potężny wiec w obronie 
górników 7 szybu, pod przewodni- 
etwem ich delegacji. Nad trybuna 
widniał ogromny transparent: „Precz 
z planem Schumana“, 

Dyrekcja utrzymuje, że pragnie 
zamknąć kopalnię rzekomo z powodu 
nadmiernego zapasu węgla. W isto- 
cie chodzi o wprowadzenie w życie 
założeń Planu Schumana: o zlikwido- 
wanie francuskich kopalń węgla. 


Delegacja górników polskich 
w Bułgarii 


SOFIA (PAP), — Do Sofii przy- 
była 10sosobowa grupa górników 
polskich — przodowników pracy z 
Filipem Sieroniem, człónkiem Za- 
rządu Głównego Zw. Zaw. Górni= 
ków na czóle. 

Gości polskich pówitał serdecznie 
na dworcu wiceminister przemysłu 
Bułgarii == Karadźów, liczni przed» 


stawiciele bułgarskich związków za 
wodowych oraz przedstawiciele spo 
łeczeństwa stolicy. Na dworcu obec 
ny był również charge d'affaires am 
basady RP w Sofii, Kasprzak. 

Górnicy polscy udali się z Sofiji 
do miejscowości Dymitrowo — naj- 
większego ośrodka przemysłu wę- 
glowego Bułgarii. 


Sekretarz Rzymskiej Federacji Par.|my postępujemy i będziemy 


tii Komunistycznej — Natoli zako- 
munikował, że w ciągu 7 miesięcy 
roku bieżącego liczha komunistów w 
Rzymie i prowincji rzymskiej wzro- 
sła o 11.535 osób. 

Następnie, witany burzliwymi okia 
skami, zabrał głos Palmiro Togliatti: 

Togliatti podkreślił, że Komuni- 
styczna Partia Włoch dowiodła w wal 
ce, do której prowadzenia zostałą 
zmuszona, siły, zwartości i słuszności 
swej linii politycznej. Stwierdzając, 
że obecną sytuację Włoch znamionu= 
je dojrzewanie elementów głębokie 
go kryzysu politycznego, Togliatti o- 
świadczył, iż rząd włoski wykazał sła 
bość i całkowita niezdolność utrzy- 
mania pokoju i jedności narodu, Rząd 
ten potrafi jedynie prowadzić Wło- 
chy drogą awantur imperialistycz- 
nych, które zakończyły się już raz 
dla Włoch straszną katastrofą. 

Togliatti podkreślił, że agresja Sta- 
nów Zjednoczonych przeciwko naro- 
dowi koreańskiemu i chińskiemu 0- 
znacza próbę imperializmu amerykań 
skiego odzyskania utraconej hegemo- 
nif kolonialnej w Azji, próbę rozpęta- 
nia konfliktów wojennych w pobliżu 
granic Świata socjalistycznego. We 
Włoszech, z wyjątkiem chyba prowo 
dyrów kościoła katolickiego i Akcji 
Katolickiej, nikt nie może być zain- 
teresowany ant w kolonialnym pano- 
waniu imperializmu anglo-amerykań- 
skiego nad narodami Azji lub Afryki, 
ani też w nowej wojnie. Wręcz prze- 
ciwnie, interesy narodowe Włoch mo 
gą pokrywać się jedynie z całkowi- 
tym wyzwoleniem tych narodów i u- 
trzymaniem pokoju na całym świecie. 


latego też podwójną zbrodnią jesi! 


postępowanie rządu włoskiego, który 
pragnie w tak poważnej chwili Wy- 
wołać rozłam w narodzie, spowodo- 
wać niesnaski między obywatelami. 


Rząd — ciągnał dalej Togliatti — 
zabrania zbierania podpisów, pod Ape 
lem Sztokholmskim, jak gdyby zarzą 
dzenia policyjne mogły przeszkodzić 
temu ważnemu krokowi naprzód w 
dziele uświadomienia sobie zadań wał 
ki o pokój, krokowi, którego naród 
włoski wraz ze wszystkimi innymi na 
rodami ostalnio dokonał, biorąc udział 
w światowej kampanii na rzecz po- 
parcia Apelu Sziokholmskiego. Rząd 


zabrania mówić na wiecach publicz= 


nych o wydarzeniach w Korei, przy- 
znając tym samym, że jego kłamliwa 
propaganda nie może śię ostać w obli 
czu naszych argumentów. Rząd nazy- 
wa komunistów, socjalistów i tych 
wszystkich, którzy idą za nimi — 
„piałą kolumną” i grozi wydaniem 
nadzwyczajnych zarządzeń. Rząd o- 
skarża nas o to, że nie chcemy, aby 
Włochy znajdowały się w szeregach 
agresywnego frontu antyradzieckie- 
go, To prawda, nie chcemy tego i bę 
dziemy przeciwstawiać się temu 
wszystkimi siłami — oświadczył To- 
aliath wśród burzy oklasków. Ale 


nadal 
tak postępować przede wszystkim dla 
tego, „że nie chcemy klęski Włoch. 
Wiemy i oslrzegamy, że każdy, kto 
podniesie **rękę"" na'socjalistyczną 
część Świata, poparzy się! 

Domagamy się od rządu, aby udzie- 
lit nam ścisłej i jasnej odpowiedzi: 
czy zaciągnął on jakleś zobowiąza- 
nia, na mocy których imperialiści a- 


merykańscy w wypadku takiego lub 
innego konfliktu, bądź to w Azji, 


bądź w Europie, bądź też w innej czę 
ści świata, będą mogli zająć i wyko- 
rzystywać dla swych zbrodniczych 
celów jakąś część naszego teryto- 
rium? Dopóki nie będziemy mieli do- 
wodów, że tak nie jest, powinniśmy 
się przygotowywać do wypędzenia 
obcych najeźdźców! 

Powyższe słowa Togliatti ego przy 
jęte zostały burzą oklasków. 

Piętnując .. ARD pogróżki 
przedstawicieli rządu na temat kar- 
nych represji wobeć komunistów, To 
qliatti oświadczył, że partia komuni- 
słyczna zwraca się z apelem o pokój 
i jedność nie tylko do najszerszych 
mas ludowych, lecz również do 
warstw średnich i posiadających, Na- 
szym celem — powiedział Togliatli— 
jest uratowanie pokoju Włoch przed 
histerią, szaleństwem ił zaślepieniem 
ich władców, uratowanie jedności i 
wolności narodu włoskiego, Niechaj 
nie mówią nam, że nie ma więcej 
platformy dla takiej jedności. Plałfor 
ma laką może i powinna być włoska 
konstytucja republikańska, 

W zakończeniu Togliatti wezwał 
komunistów włoskich, aby umacntali 
obóz pokoju i demokracji, aby pamię 
tali, że siły demokracji i pokoju 
znacznie przewyższają siły obozu ím- | 
perializmu. W imieniu komunistów i| 
demokratów włoskich Togliatti prze- 
słał najlepsze życzenia bohaterskie- 
mu narodowi koreańskiemu, walczą- 
cemu o wolność i niepodległość. Ucze 
stnicy konferencji urządzili długo nie 
milknąca owację na cześć narodu ko- 
reańskiego, który z orężem w ręku 
broni ojczyzny przed imperialistami 
amerykańskimi, 


ją: szerzej niż dotychczas rozwijać 
ruch racjonalizatorski, doskonalić 
formy planowania gospodarczego, 
walczyć o obniżkę kosztów, pełne 
wykorzystanie rezerw produkcyj- 
nych i wzrost rentowności zakła- 
dów pracy oraz rozbudować i umoc 
nić PGR. przekształcając je w 
ośrodki wzorowej. socjalistycznej go 
spodarki rolnej i w nieubłaganej 
wałce z bogaczem wiejskim tworzyć 
i umacniać spółdzielnie produkcyje 
ne. 


kowie 


no zadania woj. krakowskiego w 6- 
kresie realizacji Planu 6-letniego. 
Na naradę przybył członek RC 
PZPR tow. min, M. Rybicki, 

Po dyskusji, którą podsumówał 
min. Rybicki aktyw partyjny woj. 
krakowskiego uchwalił jednomyśl- 
nie rezolucję, stwierdzającą -gotor 
wość mas pracujących woj. krakow 
skiego do pełnej mobilizacji sił do 
wykonania Planu 6-letniego. 


Załoga huty „Baildon“ 
zdobyła sztandar CRZZ 


KATOWICE (PAP) — Załoga hu- 
ty „Baildon“ za uzyskanie najlep= 
szych wyników we  współzawodni= 
ctwie pracy oraz za doskonałe rezul- 
taty w rozwijaniu nowych gałęzi pro 
dukcji zdobyła sztandar przechodni 
CRZZ. Ponadto hutnicy „Baildonu* 
otrzymali sztandar przechodni Głów 
nego Komitetu  Współzawodnictwa 
przy Związku Zawodowym Hutników 
za zwycięstwo we współzawodnictwie 
międzyzakładowym, 


s 


Robotnicy 
krajów kapitalistycznych 


zwiedzają ZSRR 

MOSKWA (PAP), — Do Związku 
Radzieckiego przybyła niedawno de- 
legacja kolejarzy norweskich oraz 
delegacja hutników angielskich, któ 
re zaznajamiają się z osiągnięciami 
budownictwa _ socjalistycznego w 
ZSRR. 


3 września 
Międzynarodowe Targi 


w Plovdiv 

SOFIA (PAP). — 3 września roz 
poczynają się w Plovdiv (Bułgaria), 
kolejne XIV Międzynarodowe Targi. 
Zgłoszenia na targi nadeszły już 

Związku Radzieckiego, Polski, 
Czechosłowacji, Rumunii,, Węgier i 
Albanii oraz od firm austriackich, 
belgijskich i szwedzkich, jak rów- 
nież innych państw  kapitalistycze 
nych. 


—o| |o— 
Wrocław - Korei 


WROCŁAW (PAP), — Dnia 30 
bm. w hali ludowej we Wrocławiu 
cdbyła się. zorganizowana przez dy 
sekcję Polskiego Radia — wielką im 
preza artystyczna pod nazwą „Wro- 
claw — Korei". Całkowity dochód z 
imprezy, w której uczestniczyło oko- 
ło 80 tys. mieszkańców miasta, prze 
kazano na fundusz pomocy dla ofiar 
z mias i wsi koreańskich, bombardo 
wanych przez amerykańskich pira- 
tów powietrznych. 


ze 


Lud Filipin walczy o wolność 


PEKIN (PAP). — Wiadomości na 
pływające z Manili świadczą o wzmo 
żeniu działalności filipińskiej armii 
wyzwoleńczej, walczącej przeciwko 
marionetkowemu reżimowi, ustano- 
wionemu przez Amerykanów na Fi- 


z 


lipinach. 

90 kilometrów na północ o 
stolicy Filipin — Manili — oddział; 
armii wyzwoleńczej otoczyły i roz- 
broiły posterunek żandarmerii fili- 
pińskiej oraz wyzwoliły kilka wsi. 


, 


w walce o 


dy człowiek pra 


- 
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Kósęczwki "tr. 3 


| żołnierzem 
Plan Sze$ściolećmi 


Realizacja wspaniałych założeń sześciolatki wymaga wzmożenia wysiłków 
Z przemówienia | sekretarza KW PZPR tow. Władysława Nieśmiałka, wygłoszonego na wojewódzkiej naradzie aktywu partyjnego 


Uchwały V Plenum KC PZPR, 
nakreślające założenia Planu 6 
letniego, mają poważne znacze- 
nie dla województwa łódzkiego, 
Na naradzie aktywu partyjnego 
wojewó a, którą odbyłą się 
onegdaj, I sekretarz KW PZPR 
tow. Władysław Nieśmiałek głę- 
boko przeanalizował wytyczne V 
Plenum i omówił tezy, zawarte 


, 


w referatach tow, Minca i tow. 
Nowaka, 

Tow. Nieśmiałek  modkreślił 
ogromny wzrost produkcji po- 
szczególnych gałęzi przemysłu, 
wzrost produkcji  roimej w 
Polsce, przewidziany w ramach 


4 


Planu Sześcioletniego a następnie | 


przeszedł do szczegółowego omó- 
wienia założeń Planu 6-letniego 
dła naszego województwa, 


Rozbudowa przemysłu w woj, łódzkim 
Planie 6-lefninfffwojewództwo | tych w Radomsku. 


„HE łódzkie w porównaniu z inny- 
mi województwami ma stosunkowo 
mniejsze zadanie do realizacji, gdyż 
okolo 80 proc. zakładów nowych po 
wstaje poza okręgami dotychczas 
najbardziej uprzemysłowionymi. Mi- 
mo to jednak, powstanie 26 nowych 
zakladów przemysłu 
które znacznie zwiększą nasz noten- 
gjat przemysłowy. y 

Z ważniejszych prac inweśstycyj= 
nych wymienić należy budowę za- 
kładów przemysłu b. o w 
Piotrkowie, zakładów wełnianych w 
Łowiczu, centrałnej szarparni szmat 
w Sieradzu, fabryki metalowej w 
Piotrkowie, zakładów gazy młyń- 
skiej w Łasku, fabryki mebli zię- 


kluczowego, |. 


Zostaną równieź bardzo poważnie 
rozbudowane zakłady w Żychlinie, 
zakłady PMS w Kutnie, Zjednocze- 
nie Przemysłu Chemicznego „Boru- 
ta“ w Zgierzu, PZPB w Pabianicach 
i wiele innych. Powstanie 188 no- 
wych zakładów przemysłu drobne- 


go. 

Dla dokładniejszego naświetlenia 
wzrostu potencjału przemysłowego 
przytoczymy kilka cyfr. Jeśli przyj: 
miemy, że wskaźnik produkcji prze- 
mysłu województwa łódzkiego Wwy- 
nosił w roku 1949 — 100, to w roku 
1955 wyniesie on 174, t. zn., że pro= 
dukcja wzrośnie o 74 proc. Wzrost 
produkcji nie będzie jednak równo- 
mierny w poszczególnych branżach. 


Czynniki niezbędne do zrealizowania Planu 


1 Wielką rolę w realizacji Pla- 
nu -letniego odegra współza- 
wodnietwo pracy. Wprowadzone for 
my współzawodnictwa pracy, indy- 
widualne, zespołowe. długofalowe, 
brygady jadościowe. objęły w roku 
1949, 37,324 robotników, co stanowi- 
ło 47 proc. ogólnego stanu zatru- 
dnienia w przemyśle kluczowym. 
W ramach Planu 6-letniego wspól- 
zawodnictwo pracy obejmie około 
60.000 robotników. 
Niemniej ważnym czynnikiem 
warunkującym wykonanie pla 
nu jest przeprowadzenie inwestycji 
i rozwój budownictwa, Plan inwe- 
stycyjhy na rok 1948 w naszym wo- 
jewództwie gośtał wykonany w 91 
proc. Wyrażało to sumę przerobu 
5.597.500.000 zł, Natomiast w Planie 
6-1etnim przewidywane są inwesty- 
cje na terenie naszego Wwojewódz- 
twa ną sumę 97.6 miliarda zł, co 
stanowi kwote 17,5 razy większą w 
porównaniu z wartością inwestycji 
w roku 1949. 
3 Szczególną uwagę pragniemy 
zwrócić na planowe dokony- 
wanie remontów kapitalnych, kon- 
serwację maszyn i poprawę warun- 
Kków „technicznych w naszych zakła- 


Zobaczmy jak wygląda sytuacja 
w tej dziedzinie w naszych zakła- 
dach. Np. w PZPB Ozorków do lip- 
ca 1950 r. nie przeprowadzono żad- 
nych remońtów, gdyż kierownicfwo. 
rada zakładowa. podst. org. part, 
Centralny Zarząd Przemysłu Baweł 
nianego miseinteresowały się tym na 
jeżycie, Zakłady te w 1949 roku na 
posiadanych 661 krosien. do kapi- 
talnego remontu miały zaplanowa- 
nych 157. W ostatnich miesiącach 
wyremontowano dopiero 46 proc. 
A jeśli chodzi o remonty zapobie- 
AA na zaplanowanych w 1949 
r. 488 krosien, wyremontowano 285 
czyli 58 proc, Podobnie sytuacja 
przedstawia się w PZPB w Zduń- 
skiej Woli. W remontach zapobie- 
gawczych planowano 1046 krosien. 
a wyremontowano 87 proc. W PZPB 
w Bełchatowie również na zaplano- 
wana cyfrę 128 krosien wyremon- 
towano 51 czyli 40 proc, planu. 

W wielu innych zakłądach spra- 
wa ta nie przedstawia się lepiej. 
Musimy dokonać przełomu w dzie- 
dzinie remontów i konserwacji par- 
ku maszynowego, a przede wszyst- 
kim zorganizować brygady Szybko- 
ściowego remontu. 

4 Dła mobilizacji 

kie znaczenie posiada ruch 
wielowarsztatowców, Do tej pory 
organizacje partyjne zbyt mało ü- 
wagi poświęcały temu zagadnieniu. 

W PZPB w Pabianicach hp. praco- 
wano już na czterech stronach, a 
potem z niewiadomych przyczyn ża 
niechano tego, wracając do pracy 
na trzech stronach. W walce 6 ludzi 
rozwój ruchu wielowarsztatowego 
może nam dać: bardzo poważne Te- 
zujtaty, dlatego też organizacje par- 
tyjne i związkowe muszą poświęcić 
"wiele wysiłku, ażeby ruch ten jak 
najszybciej rozwinąć. ; 

5 Walka o plan to również wal- 

ka z marnotrawstwem czasu i 
nieusprawiedliwionymi  nieobecno- 


rezerw wiel- 


ściami, Jak ta sprawa wygłąda na 
terenie nazżżego województwa? 
Trzeba przyznać. że Są zakłady, któ 
re posiadają w tej dziedzinie poważ 
ne osiągnięcia. w PZPB Zelów. np. 
w czerwcu ilość nieusprawiedliwi'o- 
nych roboczogodzin wyniosła 11 
proc, ogólnej liczby roboczogodzin, 
w lipcu zmniejszona ona została do 
0.5 proc. Natomiast w PZPB Zgiarz 
z nieuzasądnionych przyczyn z 0,2 
proc. podniosła się ona do pizeszło 
0,5 proc. Gorzej jeszcze przedstawia 
się sprawa w przemyśle odzisża- 
wym. W PZPO w Pabianicach ilość 
usprawiedliwionych opuszczonych 
godzin wynosi 7.8 proc. a nieuspra- 
wiedliwionych 1.2 proc., w. lipcu na- 
tomiast wprawdzie procent nie- 
usprawiedliwionych, | opuszczenych 
godzin zmalał, ale wzrósł procent 
godzin opuszczonych usprawiedli- 
wionych 'do' 3.3 proc. kę 

Wyżej wymienione przykłady. mu 
szą być sygnałem ostrzegawczym 
dla wszystkich organizacji -partyj- 
nych, które winny wypowiedzieć 
bezwzględną walkę marnotrawstwu 
i łazikostwu. k . 1 

Niemniej ważnym zagadnie- 

niem decydującym o wykona” 
niu Planu, jest rozwój racjonaliza- 
torstwa i nowatorstwa. Tow, Bierut 
na IV Plenum KC mówił o tym, jak 
wielkie rezerwy można czerpać z 
twórczej inicjatywy mas, Mamy już 
przykłady w naszym województwie, 
że pomysły racjonalizatorskie przy- 
czyniły się do szybkiego wykonania 
pianu i do gromadzenia olbrzymich 
oszczędności. W zakładach LIS w 
Pabianicach wybitny racjonalizatćr 
tow. Rurawski wynalazł nap.zykłed 
żarówkę zastępczą do dalekopisów. 
które dotychczas sprowadzano za 
dolary ze Stanów Zjednoczonych. 
Dzięki jego pomysłom zaoszczędze- 
no w roku ubiegłym 37.496.000 zl. 

Oceniając rozwój ruchu racjonali- 
zatorskiego w naszym  wojewódz- 
twie trzeba jednak stwierdzić, że 
nie jest on jeszcze doceniany przez 
podstawowe organizacje partyjne, 
dyrekcje zakładów i rady zakłado- 
we. Przykładem tego niechaj będzie 
fabryka wyrobów metalowych Ko- 
rab“ w Piotrkowie, gdzie dwaj ro- 
botnicy Kałuża i Zalewski ulepszyli 
obróbkę bębnów aluminiowych 
przez wykonanie przyrządów włas- 
nego pomysłu. Robotnicy ci nawet 
wydatkowali z własnych funduszów 
18.000 zł. na motor elektryczny. Po- 
mysł ich skrócił czas obróbki jedne- 
go bębna z dwóch godzin na 45 mi- 
nut, Mimo zastosowania ulepszenia 
Dyrekcja Przemysłu Miejscowego 
przez 8 miesięcy nie wypłacała pre- 
mii i nie zwracała robotnikom ponie 
sionych kosztów. 

W Zakładach Ceramicznych w 
Andrespolu dyrektor zakładów — 
Pietrzak przywłaszczył sobie pomysł 
racjonalizatora Potakowskiego, Za 
pomysł ten otrzymał 88.000 zł. pre- 
mii dając z tego 10.000 zł. Potakow- 
skiemu i 10.000 zł... przewodniczą- 
cemu rady zakładowej. 

Tego rodzaju stosunek do racjo* 
nalizatorstwa w żadnym wypadku 
nie może wpływać dodatnio na jego 
rozwój, 


Rola kierowniką zakładu pracy 


(oe nas uchwałą Pre- 
zydium Rady Ministrów w 
zakresie jednoosobowej władzy dy- 
rektora, kierownika zakładu czy in- 
stytucji, Ustawa ta wyposaża dy- 
rektora i kierownika w pełnię wła- 
dzy, którą powinien wykorzystać 
dla dobra naszego socjalistycznego 
przemysłu. 

Czy zasada jednoosobóweżo kie- 


"w 


Bo v "Ee" 


rownictwa jest u nas przestrze- 
gana tak, jak żąda tego usta- 
wa? Niestety, nie zawsze. Np. Ko- 


mitet Miejski w Ozorkowie postano 
wit dokonać przesunięć , personal- 
nych w PZPB bez uprzedniego uzgo 
dnienia z dyrekcją zakładów. W 
PZPB Bełchatów Sekretarz podst. 
org. part. tow. Krygier lekceważy 
zarządzenia dyrekcji i wydaje wła- 
sne malarania, (dyrekcja zwolniła 


` 


.renie naszego województwa będzie 


a W e 


się stopa życiowa szerokich mas 
chłopskich a z drugiej strony uie- 
gnie likwidacji klasa wyzyskiwaczy 
wiejskich. 

Wśród zagadnień Planu 6 - letnic 
go spółdzielczość produkcyjna wysu 
wa sie na ezołowe miejsce. 

Bez poważnej rozbudowy spół- 
dzielni produkcyjnych nie może być 


dwóch szoferów za nadużycia, a|cji prowadzi do podrywania auto- 
tow. Krygier polecił ich  przyjąć| rytetu dyrektora, a w dalszej kon- 
kierownikowi transportu). Tego ro-| sekwencji dezorganizuje kierowni- 
dzaju ignorowanie zarządzeń dyrek | ctwo. 


Bitwa o handel socjalistyczny 


"planie 6-letnim wiele miejsca 
poświęca się zagadnieniom 9 
brotu towarowego. W wyniku wzzo 
stu produkcji przemysłowej i pro- 
dukcji rolnej w okresie sześcioie- 
inim wzrośnie znacznie masa towa 
rowa przeznaczona na spożycie lu- 
dności. Ogólny wzrost masy towaro 
wej wyrazi się dla r. 1955 we wskaź 
niku 190 w stosunku do r. 1949. 


Na odcinku uspołecznionego han- 
diu detalicznego w roku 1955 na te 


frę 555 przy równoczesnej elimina- 
cji 255 zakładów prywatnych. 


Równocześnie znacznie rozszerzo- 
na zostanie wymiana między mias 
tem, a wsią. Ogólna wartość podsta 
wowych artykułów w skupie nie 
włączajac skupu dokonywanego bez 
pośrednio przez przemysł, wzrośnie 
o 140 proc. Na odcinku skupu co- 
raz większe znaczenie będą posia- 
dały metody planowej kontraktacji 
jako ważnego instrumentu plańowe 
go oddziaływania na indywidualną 
gospodarkę chłopską a w później- 
szym okresie planowego styku z 
rozwijającą się spółdzielczością nro 
dukcvjną. Rezbudowujący się prze 
mysł i wzrastająca wymiana towa- 
rowa wymagać będą usprawnienia 
i rozbudowy powiązań komunika- 
cyjnych między miastem i wsią, 


przirwimy się dotychczasowym 
naszym osiągnięciom na odcinku 
spółdzielczości produkcyjnej. Na 1 
stycznia 1950 r. mieliśmy 9 spółdziel 
mi, obecnie mamy 70 z czego w lip- 
cu rb. zarejestrowano 20 znaczy to, 
że nasze organizacje partyjne po- 
trafiły w niezwykle ciężkim okresie 
nasilenia prac żniwnych stworzyć 
nowe spółdzielnie produkcyjne. 
Liczby te świadczą, iż na tym od 
cinku nastąpił poważny przełom i 
że wśród poważnej części chłopstwa 
dojrzewa świadomość konieczności i 
potrzeby budowy spółdzielni pro- 
dukcyjnych. Zagadnienie budowy 
spółdzielni produkcyjnych winno 
być stawiane jako czołowe zagadnie 
nie przed organizacjami partyjny- 
mi. Do tej pory bowiem wieś nie 
nadąża jeszcze za pestępami budo- 
wnictwa socjalistycznego w mieście. 
Obserwując pracę naszych organi 
zacji w powiatach nad budową spół 
dzielczości produkcyjnej stwierdzić 
trzeba, że najwłaściwiej pracują, 
powiat rawski i kutnowski. Organi 
zacja partyjna w słuszny sposób 
podchodzi do chłopów przekonując 
ich i wyjaśniając, że jedyną drogą 
do podniesienia stopy życiowej mas 
chłopskich jest spółdzielczość pro- 


6550 sklepów, wzrośnie zatem sieć 


skłepów o około 120 proc. 


Równocześnie w zakresie rozwoju 
zakładów żywienia zbiorowego ob- 
serwujemy póważny wzrost. Obec- 
nie uspołecznionych zakładów ma- 
my 46. W roku 1955 osiagniemy cy 


„ Rozbudowa sieci komunikacyjno-transportowej 


dziedzinie przewozów samocho 

dowych wzrost przewozu osób 
dla naszego województwa zwiększy 
się w roku 1955 w stosunku do r. 
1949 o 8701 proe.. a przewozów to- 
warowych o 8172 proc. Ten olbrzy= 
mi rózrost przewozu nastapi na sku 
tek przejęcia przez PKS od PKP 
przewozu fowarów na odległość do 
50 km, oraz na skutek rozbudowy 
sieci PKS, kóra będzie docierała 'do 
najodleglejszych wsi. 


sób i towarów wzrośnie o około 80 
proc., natomiast zwiększenie taboru 
przewidziane jest o 15 — 20 proc. 


Wynikające stąd dysproporcje, 
izeba. będzie pokonać na drodze 
rozwoju współzawodnictwa pracy, 
podniesienia wydajności pracy o 56 
proc, podniesienia ilości przejecha- 
nych kilometrów pomiędzy napra- 
wami parowożów oraz myciem ko- 
tłó Poza tym, dobowy przebieg 
parówozu winien być zwiększony z 
13 do 18 godzin. Wielkie znaczenie 
ala usprawnienia transportu będzie 
miało usprawnienie płynności pocią 
gów węglowych, nie jak dotych- 
czas grupowanie Pociągów ną pe- 
wne określone Jory roku. | 


Wzrost przewozów mienionych powiatów, powiaty 
bą budowę nowy ekspozytur 
PKS oraz rozbudowę istniejących 
już w Tomaszowie, Zduńskiej Wo- 
li, Skierniewicach i Radomsku. 


Jeśli chodzi o PKP, to przewóz o 


ciąga za so- 
h 


można 
Gospodarstw Rolnych, które w okre 
sie 6 - lecia staną się wzorowymi 
gospodarstwami socjalistycznymi. 
Na terenie naszego wojewódziwa 
wydajność z ha w PGR w stosun- 
ku do 49 roku wzrośnie o 41 proc. 
Dla pszenicy z 17,88 q na 25,1 q, dla 
żyta z 19,3 q'na 27,2 q, dla jęczmie 
nia z 16,7 4 na 235 qi owsa 18,6 q 
na 23.4 q. Równocześnie Plan 6 - le- 
tni przewiduje wybitny wzrost pro 
dukcji zwierzęcej w PGR. Np; dla 
mleka o 330 proc, dla jaj o 2111 
proc. dla wełny o 860 proc., mięsa 
wołowego o 83 proc, mięsa wieprzy 
wego o 526 proc. 
Wykonanie Planu 6 » letniego za 


Wspaniały program budownictwa socjalistycznego 


akłady inwestycyjne na gospo- |wzrost o 124 proc, w stosunku 
darke komunalną w naszym wo jroku 1949. 
jewództwie wynoszą 5 miliardów Na odcinku zdrowia przewidziana 
złotych, a na gospodarkę mieszkanio |jest poważna rozbudowa. szpitalnie 
wą 13,5 miliarda złotych. W okresie | twa. W wyniku powyższego powsta 
6 - lecia wybudujemy 40.006 izb |ńą duże szpitale, w Piotrkowie na 
mieszkalnych. 300 łóżek, w Kutnie rozbudowa do 


Powstaną nowe osiedla w Żychii 850 łóżek, w Wieluniu 370 łóżek i w 


3 Łowiezu na 170 łóżek, Ogółem licz- 
nie, Radomsku i Piotrkowie. W gos > sa R RY 
podarce Koftwmalnej na terenie na-| oS, GK SEDRAMYCH W  wojycaz 


ZE i twie łódzkim powiększy się do 4500. 
szego województwa na pierwsze | xy eka oN AEN Sa 
miejsce wysuwa się problem wody. Na 1000 mieszkańców $ przy 


á lać będą 3 łóżka, podczas gdy w 
, Z edwie czte- | 798 ? 
i M, j a gean EA roku 1949 przypadało ich zaledwie 


A Arija 19 
(Piotrków, Wieluń, Łowicz i Łęczy= | "s. 5 : x TRI 
c) ma, ol zę 33 miast ły łacza ae go T e skatowić 
jako tako zaopatrzone w wodę, tof 57y SiR ze » s 


E ; bedzie 64 proc. wzrostu usług otwar 
zn. posiadały urządzenia wodociągo tej sdai IEE w eresia w 
we. À 


È fo roku 1949. 
Plan 6 - leini podnosi tę liczbę W ostatnim roku planu liczba se- 
do 10 przewidując zaopatrzenie w |zenowych żłobków wiejskich powię 
wodę Tomaszowa, Zgierza, Pabia- 


kszy się w znacznym stopniu. 
nic, Radomska, Zduńskiej Woli i| wieje uwagi poświęcimy rozwojo ogniw , ykwalifi- 
Kutna, W związku z tym ilość zdro 08. MYR. DORWIĘCLBY jo |egniwach począwszy od wykwalifi 


Kut ` wi urządzeń kulturalnych. Liczba | kowanego robotnika, majstra i te- 
wej wody dostarczonej konsumento | swjetlic wiejskici? wzrośnie do 1107 |chnika, a kończąc na inżynierach i 
wł wzrośnie o 225 proc. * > | tzn. prawie pięciokrotnie, Powstanie | dyrektorach. 

Podobnie na odcinku kanalizacji | 18 klubów i domów kultury. Liczba W Planie 6 - letnim jedną z ħaj- 
sytuacja ulegnie znacznej poprawie, | wsi zradiofonizowanych przy pomo | wazniejszych jest kwestia wykwali 
przez zwiększenie stanu posiadania |cy radiofonii przewodowej dojdzie | tixotvanych robotników. Otóż w na 
zakładów kanalizacyjnych z 2 do 5|W roku 1955-do 1569, szym województwie tylko dla prze- 
o długości sieci kanalizacyjnej z 54| Powstanie 214 kin wiejskich, A | mysłu kluczowego przewidziany jest 
do 80 kim. liczba miejsce w kinach miejskich | wzrost zatrudnienia o 20,000 robot- 

Na odcinku komunikacji miej- | Fzrośnie do 15.300. 3 ników wykwalifikowanych, z tego 
skiej dwa duże ośrodki robotnicze 


do 


mawiając zagadnienie przygoto 
wania kadr na terenie naszego 
województwa, musimy przeprowa 
dzić analizę potrzeb we wszystkich 


Widzimy zatem w Planie 6 ~ le- | 13,000 tylko dla przemysłu włókien- 


Z Z NN W 


6 i > „maja tnim wielką troskę o człowieka pra | niczego. 

Tomaszów i Piotrków otrzymają h 3 go. 
środki lokomocji, pierwszy trolieybu Low -inaid jest tego planu realizato- | Szkolenie musi nam dać około 
sy, drugi autobusy, A, o © s |3.000 majstrów i techników. Nieza 
, Jest niewątpliwe, że jednolita ||-„„;, od tego rozwinąć musimy 


władza państwowa, skupiona w ra- 
dach narodowych zmobilizuje wszyst 
kie środki, aby wytyczne te w pełni 
były zrealizowane. 


Również znaczna poprawa zajdzie 
na odcinku przedszkoli, które w 1955 
roku obejmią 33.000 dzieci na tere- 
nie województwa, Oznacza to 


szkolenie robotników fachowców na 
kursach zawodowych 1  praktycz- 
nych, co pozwoli podnieść poziom 
kwalifikacji. 

Trzeba zwrócić uwage, że jeszcze 
wW. wielu wypadkach kadry fachowe 
nie są u nas właściwie wykorzysta 
ne, I tak w Centrali Przemysłu Mię 
snego dyrektorem jest technik budo 


Ogróhny wzrosł produkcji roślinnej i zwierzęcej 


poren z kolei, jakie zadá- 
nie zakreśla Plan 6 - letni na- 


trycznych, kosiarek, żniwiarek, sie 


wników, młockarni, itp. 


fe _województwu w dziedzinie W ramach Plańu 6 - letniego zelek włlany, w Zduńskiej Woli w fabry 
rolnictwa. tryfikowanych zostanie 1.029 wsi, W|cę krosien bawełnianych na stano- 
Przede wszystkim. planuje -sie |wyniku tych wszystkich elementów |wisku dyrektora pracuje inżynier 


chemik, W Zjednoczeniu Energe 
tycznym. 18 inżynierów pełni różne 
funkcje administracyjne, podczas 
gdy w zakładach terenowych w 
Zgierzu i. Piotrkowie brak inżynie- 
rów dła kierowania pracą. Wielu 
spółdzielców pracuje w przemyśle, 
natomiast na placówkach spółdziel- 
czych nie ma fachowców. Ten stan 
rzeczy wymaga zmiany. W Planie 
6 - letnim właściwi ludzie muszą 
się znaleźć ma właściwych  micjs- 
cach, gdyż wówczas tylko ich przy 
datność będzie mogła być wykorzy- 
stana w 100 proc. ł 

Na odcinku rolnictwa będziemy 
potrzebowali w pierwszym rzedzie 
810 gminnych instruktorów rólnych. 

Oprócz tego będziemy musieli 
przeszkolić poważną ilość  agrono- 


wartość produkcji rolnej wzrośnie o 
25,6 proc. 

Na odcinku hodowli bydła zwię- 
kszy się pogłowie w 1950 roku w * 
równaniu do 1949 r. © 174.200 szt., 
trzody chlewnej o 184,300 szt., owiec 
0 64,700 szt. Ponadto w planie prze 
widuje się wprowadzenie nowych u 
praw dotychczas w Polsce nieupra 
wianych, jak kok — sagiz oraz ryż. 


zwiększenie areału upraw pszenicy 
o 27,744 ha, okopowych o 630 ha i 
roślin przemysłowych o 5.026 ha 
przy jednoczesnym podniesieniu wy 
dajności. l 

Nastąpi zmniejszenie areału upraw 
żyta na rzecz pszenićy przy jedno- 
czesnym zwiększeniu przeciętnej wy 
dajności z ha pszenicy z 12 q na 
16,6 a, żyta z 13,4 q na 17,9 q, jęcz 
mienia z 41,1 q na 147 q i owsa z 
125 q na 165 q. 

w celu podniesienia hódowli zwie 
vzat, zwiększona zostanie produkcja 
użytków zielonych o M2,095 ha, co 
w wyniku podniesie wartość produk 
cji zwierzęcej o 33,3 proc. 

Celem zwiększenia mechanizacji 
uprawy, dostarczonych zostanie na 
wieś 3.185 sztuk traktorów. znaczna 
ilość materiałów spalinowych, elek 


Rozwój produkcji rolnej w poważ 
nym stopńiu uwarunkowany jest 
wzrostem produkcji nawozów sztucz 
nych. Dlatego też w roku 1955 na te 
renie województwa dostarczonych 
będzie 9.933 ton azotu. 13,477 ton 
fosforu i 20.475 ton potasu. Ilości 
te są przeciętnie dwa i pół raza wię 


ksze w stosunku do zużytych w ro- k 
mów, 200 techników dla naszych gos 


dza | „ _ |podarstw rolnych i mechaników dla 
W wyniku powyższego podniesie POM. 


dukcyjna. W przeciwieństwie da wy |zaś w pracy politycznej 
ra- | dopiero stawiać pierwsze kroki. 


mowy o wygraniu wielkiej bitwy 
klasowej, nie może być mowy o zbu 
dowaniu socjalizmu na wsi. 

Wielkie historyczne zadania, jakie 
nakłada na nas Plan 6-letni na od- 
cinku przebudowy wsi, wymagają 
pełnej mobilizacji całej organizacji 
partyjnej do walki o wieś socjakisty 
czną. 


Wieś nasza na drodze do socjalizmu 


demszczański, łódzki i skierniewie= 
ki. w pracy swojej popełniały wićle 
błędów. Brak tam było dostatecznej 
roboty politycznej. Dlatego też w 
praktyce zorganizowane  spółdziel 
nie okazały się słabymi. 


Dalszy rozwój spółdzielczości pra 
dukcyjnej zależny jest od właściwej 
pracy istniejących już spółdzielni 
produkcyjnych, Niestety zdarzają 
się jeszcze wypadki, że spółdzielnie 
produkcyjne pod względem gosnha- 
darczym nie stoją na właściwym po 
ziomie, " 


Tempo socjalizacji gospodarki 
wiejskiej w poważnej mierze zależ 
ne jest od stopnia rozwoju bazy ma 
szynowej. Bazą taką są Państwowe 
Ośrodki Maszynowe. Obecnie na te 
renie całego województwa posiada- 
my cztery POM.w najbliższym zaś 
okresie powstanie 6 nowych. W ra 
mach Planu 6 - letniego POM mają 
üo spełnienia wielkie zadanie poli- 
tyczne i gospodarcze, gdyż muszą 
spełnić rolę agitatora politycznego, 
przekonywującego ehłopów o wyż- 
szości gospodarki kelektywnej. Do 
tychczasowa praca naszych POM 
nie jest właściwa, ponieważ spełnia 
ją one tylko zadanie gosppdarcze, 
zaczynają 


Państwowe Gospodarstwa Rolne 


mawiając zagadnienia rolne, nie PGR wokół zagadnień 
pominąć Państwowych [nych była niedostateczna. 


produkcyj- 


Jak wielkie znaczenie dla realiza 


[cji zadań Planu 6 - letniego w PGR 


może mieć współzawodnictwo pra- 
cy, niech świadczy przykład Kabie 
rzyska w zespole Dębgłęka, pow. 
Sieradz, gdzie dzięki współzawodnie 
twu pracy wydajność z ha dla bura 
ków cukrowych podniosła się do 
500 q, dla jęczmienia jarego i psze- 
nicy do 30 g. Są to cyfry już wyższe 
cd przewidywanych w Planie 6 - le 
tnim. 

Omawiając perspektywy trozwojo 
we Planu 6 - letniego na odcinku 
wsi widzimy, że zadania stojące 
przed nami są trudne i będą wyma 


leży ód pracy ludzi. „Dotychczasowa gały wytężonej pracy ze strony na 
opieka i praca organizacji partyjnej szych powiatowych i gminnych or- 
nad mobilizacją członków Partii w |ganizacji partyjnych. 


nowe kadry 


Na terenie naszego województwa 
działać będzie 13 szkół rolniczych, 
które będą szkoliły 2.400 młodzieży. 
Szkoły te w ciągu Planu 6 - letnie 
go wykształcą: 1.295 techników rol 
nych, 241 ogrodniczych, 330 hodowla 
nych. 200 księgowych rolnych, 120 
mechaników rolnych, 160 techników 
spółdzielców rolnych i 40 felczerów 
weterynarzy. Razem 2.395 wykwali 
fikowanych techników rolnych dla 
POM, PGR i spółdzielni produk- 
cyjnych. 

Potrzeba dobo: nowych kadr w 
budownictwie socjalistycznym ną- 
kłada nowe zadania na DOSZ, Dla 
tego też odcinkowi szkolenia zawo 
dowego poświęcić trzeba będzie wie 
le uwagi, przede wszystkim zastępu 
jac zaskorupiałe elementy aparatu 
nauczycielskiego ludźmi zdrowymi, 
klasowo i politycznie nam bliskimi. 
Szkoły zawodowe muszą nam dać 
w r. 1955 28.200 wyszkolonych tudzi 
tzn. 36 proc. więcej niż w roku 1949 

* ad 
> 

OW. STALIN na XVII Zjeżdzie 

WKP(b) powiedział: „Zwycięs- 
two nigdy nie przychodzi samo — 
zazwyczaj trzeba je zdobywać, a zda 
bywa się je przez dobrą pracę or- 
ganizacyjną. Dobra praca organiza- 
cyjna polega na naktywnienin i 
wykorzystaniu wszystkich ogniw or 
ganizacyjnych”. 

Podejmując wielkie, wspaniałe, po 
rywające zadania naszego planu mu 
simy zmobilizować jį uaktywnić 
wszystkie te ogniwa, musimy pobu 
dzić do czynu całą klasę robotniczą 


WARUNKIEM NASZEGO ZWY 
CIĘSTWA JEST TO, ABY CZŁO- 
WIEK PRACY W POLSCE STAŁ 
SIĘ ŚWIADOMYM ŻOŁNIERZEM 
W WALCE O PLAN, DOCHOWU- 
JĄC WIERNOŚCI IDEOM MARK- 
SA, ENGELSA, LENINA I STALI- 
NA NIE BĘDZIEMY SZCZĘDZILI 


SIŁ DLA WYKONANIA PLANU 


6 - LETNIEGO, NASZEGO WKŁA 
DU W DZIEŁO OBRONY POKOJU 
1 PEŁNEGO ZWYCIĘSTWA 680- 
UJALIZMU, 


ez 


w 


Str. 4 


iP, Kostiuczenko 
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dytektor Charkowskiej Fabryki Budowy Maszyn „Światło górnika“ 


ai sposob obniżamy koszty własne produkcji 


Na koszty własne produkcji 
składają się zasadniczo następu 
jące elementy: surowce i mate 
riały pomocnicze, płace oraz in 
ne wydatki, zwiazane z proce 
sem wytwarzania, jak na przy 
kład: wydatki na opał, energię 


elektryczna, amortyzację urzą 
dzeń technicznych jtd. 
W kosztach własnych produk 


cji naszej fabryki surowiec i ma 
teriały sięgają w przybliżeniu 
65 proc. Dlatego staramy się 
przede wszystkim _ zmniejszyć 
straty surowca į materiałów. W 
roku ubiegłym straty te zmniej 
szyliśmy o 20 proc, Osiągnęli- 
śmy to. stosując wiele organiza 


Wyróżniona przodownica 
pracy 


wow 


| 
| 


Na uroczyste przyjęcie, wydane w 
Belwederze z okazji Święta Odro- 
dzenia dla przodowników pracy 0- 
raz racjonalizatorów z całego kra- 
ju, została także zaproszona grupa 
łódzkich przodowników pracy. | 

M. in. została wyróżniona za- | 
szczytnym zaproszeniem Prezydenta 
R. P. znana przodownica pracy 
z Zakł, Przem. Bawełnianego im, 
Dzierżyńskiego, tow. Bronisława 
Borecka, obecnie studiująca na kur- 
sie dla dyrektorów. 


cyjnych i technicznych uspraw 
nień. 
Pfzytoczę tu następujący przy 


kład. Przy produkowaniu tran 
sporterów węglowych. prawie 
połowa zużywanego metalu 


idzie na łańcuchy. Ogniwa tań 
cuchów sztancuje się. Dawniej 
szłancowaliśmy oddzielnie , każ 
de ogniwo, przy czym robotnik 
chwytał obeęgami kawałek me- 
talu, potrzebny na ogniwo. W 
miejscu uchwytu zostawał zaw 
sze wystający kawałek metalu, 
który następnie odcinano i odrzu 
cano na złom, , 

Nasi racjonalizatorzy długo 
myśleli nad tym, jak uniknąć tej 
niepotrzebnej straty metalu, Wre 
szcie znaleziono bardzo prosty 
sposób: postanowiono brać więk 
szy kawałek metalu i sztanco- 
wać z niego nie jedno, lecz dwa 
ogniwa od razu. Robotnik chwy 
ta? obcęgami jeden koniec przy 
gotowanego kawałka metalu, a 
drugi podstawia pod sztancę. Po 
tem odwraca go i bierze obce 
gami gotowe już ogniwo, sztan 
cując drugi koniec. W ten spo 
sób nie traci się ani kawałecz 
ka metalu. Dzięki zastosowaniu 
tego pomvsłu uzyskujemy ponad 
milion rubli oszczędności rocz 
nie, 

Nie poprzestajemy jednak tv 
ko na Usprawnieniacn. „które 
przynoszą od razu duże oszczed 
ności nasza załoga walczy o osz 
czędność surowca i paliwa na 
każdym kroku, Produkujemy 
na przykład lampy górnicze, 
przy których wyrobie stosować 
trzeba spawanie. Zużywa się 
przy tym wprawdzie niezbyt wie 
le metalu, ale nasi stachanowcy 
i tutaj zastosowali oszczędności, 
Spawaczka Michajłowa np. W 
ciagu roku zaoszczędziła około 
100 kg. metalu, 

Innym ważnym źródłem obniż- 
ki kosztów jest wzrost wydajno 
ści pracy. Osiaga się go w fabry 


kach radzieckich drogą uspraw- 
nienia organizacji pracy, 
szania techniki produkcji i wa- 
runków pracy. ` i 


ulep- 


Doskonałe wyniki daje system 

potokowy, t-i. taki system, przy 
ktorym poszczególne czynności 
następują bezpośrednio jedna po 
drugiej — bez  naimniejszej 
przerwy, W samým tylko oddzia 
le montażowym stworzyliśmy 
12 linii potokowych. Odbywa się 
tam montaż i spawanie części 
transporterów. Przyśpieszyło to 
znacznie proces produkcji 1 
zmniejszyło wydatnie czas pra 
cy. Wydajność pracy robotników 
tego oddziału wzrosła 2,0 raza; 
oszczedności roczne wyniosły 
4 miliony rubli. 
„ Innym przykładem oszczędno 
ści, osiąganej dzięki usprawnie- 
niu procesu wytwórczego, {est 
stosowanie automatycznego Spa 
wania (zamiast ręcznego) We- 
dług metody członka Akademii, 
Patona. Ta Innowacja daje nam 
do 200 tys. rubli oszczędności 
rocznie i tym samym również 
przyczynia się do obniżenia ko 
sztów własnych produkcji, 


Duża oszczedność daje szyb 
kościowe skrawanie metali. Me 
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todą szybkościową praeuje już 
u nas 75 obrabiarek." Zmniej- 
sza to koszty własne produkcji 
o 150 tys, rubli rocznie. 

Do usprawnienia produkcji w 
naszej fabryce dążą wszyscy: 
robotnicy, technicy, inżyniero. 
Wie, Prawie każdy z mich 
wniósł coś nowego do techniki 
i organizacji pracy przedsiębior 
stwa, W latach 1946—1949 fa. 
bryka nasza — dzięki różnym 
wynalazkom i pomysłom racjo- 
nalizatorskim naszych pracowni 
ków — zaoszczędziła przeszło 
10 milionów rubli, N 

Fabryka nasza obniża co roku 
koszty produkcji o około 15 pro 
cent. W latach powojennych za- 
oszczędziliśmy łącznie ponad 70 
milionów rubli! 

Oszczędności, jakie osiągają 
przedsiębiorstwa radzieckie 
dzięki obniżce kosztów wła- 
snych produkcji, są jednym ze 
źródeł dalszej rozbudowy go- 
spodarki narodowej i przyczy- 
niają sie do obniżki cen towa 
rów konsumcyjnych. 


` 


Lop 


Hitlera, 


Dobrana kompania jednemu panu 


selki milionów ludzi, 


LC OWO 


wywiadu. Obaj wiernie służyli Hitlerowi. 
znaleźli nowego pana, Są nimi dmerykańscy imperialiści, z których protek 
cji zostali doradcami Tito — kata narodów Jugosławii, bałkańskiego agen 
ra Nr 1 imperializmu amerykańskiego. Kleist, któremu belgradzki faszy 
sta łatwo odpuścił. zbrodnie, popełnione na patriotach jugosłowiańskich, zo 
stał mianowany doradcą titowskiego sztabu. Skorzenny pełni „odpowiedzial 
ne* funkcje w titowskim aparacie dywersji, szpiegostwa i prowokacji, 


Trójka Kleist — Tito — Skorzenny, A więc hitlerowski kat Jugosławii 
Kleist, znów rządzi w Jugosławii. Ale taki jest 


skiemu. Jednym rozkazom podlegu — amerykańskiego wywiadu. Z jednej 
kasy otrzymuje zapłatę — od amerykańskich bankierów. 


Myl; się Tito i jego waszyngtońscy mocodawcy, sądząc, że zbir Skos 
rzenny i zbrodniarz wojenny Kleist, że generalna mobilizacja „zasłuż0a 
nych“ hitlerowców, której jesteśmy świadkami, ułatwi im przeprowadzenie 
ich zbrodniczych planów. Na nic: nie zda się „KLEISTROWANIE*, gdy 
do wałki z kliką trumanowsko » titowsko „ kleistowskich zbrodniarzy stają 


Kleist- Tito-Skorzenny 


czyli „dobrana kompania“ 


Dobrana, ostawiona kompania. Herr General von Kleist — dowódca jed 
nej z armii Hitlera, zbrodniarz wojenny, odpowiedzialny za śmierć tysięcy 
kobiet i dzieci jugosłowiańskich. Obergruppenfuhrer SS, Ouo Skorzenny 
— autor porwania Mussoliniego, jeden z najbardziej zaujanych SSaoweóto 
również zbrodniarz wojenny, od paru lat agent amerykańskiego 


Hitler umarł, ale bez trudności 


iczny bieg wypadków. 
służy — im erializmowi amerykańa 


` 


(TAR) 


Kkorzystojmu ze wskazań V Plenum KC 
Trzeba pogłębić osiągnięcia 


załogi Oddziału II ZPB im. Harnama 


eszcze przed paru miesiącami 

tkalnia Oddziału II ZPB im, Ha 
namd nie wykonała swych migsięcz- 
nych planów produkcyjnych. Rów- 
nież jakość pozostawiała wiele do ży 
czenia. 

Ówczesne kierownictwo tkalni nie 
potrafiło należy zorganizować wał 
ki o wykonanie %planów produkcyj- 
nych, nie zajmowało się odpowied- 
nim rozsławianiem ludzi, Nie wyka- 
zywano dostatecznej troski o właści 
we zaopatrzenie, zaniedbano też szko 
lenie nowego narybku tkaczy. Sytua- 
cja wołała o natychmiastowe uzdro- 
wienie tych stosunków. 

Na miejsce dotychczasowego nieu: 


Śladem naszych korespondencji 


mi 


sile? 


GŁOSY KRYTYKI 


przyczyniają się do usuwania niedociągnięć 


Odpowiadając na podaną przez 
tow. Dobraczyńskiego z Cewki Nr. 
1 korespondecję pt. „Linki na 8 ga 
dzin“, Państwowe Zakłady Lin i Po 
wrozów* Nr. 1 wyjaśniają m. in.: 
„Ponieważ zbyt późno otrzymaliśmy 
zamówienie na linki, nie byliśmy 
już w stanie wytwarzać ich z dobre 
go surowca, ponieważ taki nie zo- 
stał uwzględniony w naszych pie- 
nach. Mimo to wyprodukowaliśmy 
do 14 czerwca próbną partię linek, 
które w istocie nie posiadały wyma 
ganej wytrzymałości ' Dostarczane 
od dnia 26 czerwca rb. przez nas 
Cewce Nr. 1 linki są już dobrej ja 
kości”. 

* * + 

Tow. Chęciński z PPB w swych 
korespondencjach zwracał uwagę na 
fakty braku w biurach PPB tak 
niezbędnych przedmiotów, jak biu- 
rek czy szafek. W wyjaśnieniu dyrek 
cji czytamy m. in. „Jeżeli chodzi a 
urządzenie biurowe, to często wystę 
pujacy brak tych artykułów w 
CHPD, stanowi czynnik hamujący 
Co do szafek, wszczęto już starania 
o Uzyskanie odpowiednich kredy- 
tów na ich zakup”. 


* * 
* 


Dnia 23 czerwca zamieściliśmy ko 
respondecję tow. M. Łaguniaka z 
Pruszkowa, pow. łaski pt. „Niedbal 
stwo powoduje wielkie straty“. Ko 
respondent nasz wyrażał w niej zdzi 
wienie, że nie naprawia się uszko- 
dzonej tamy w Woli Marzeńskiej. 
PZGS w Łasku przesłał nam w tej 
sprawie następujące pismo: 


„Natychmiast po powstaniu szkód 
w Woli Marzeńskiej, PZGS w Łas- 
ku zwołał komisje, która zbadała ca 
łą sprawę. Wystapiono również © 
przyznanie kredytów na naprawę u 
szkodzonej tamy. W dniu 22 i 28 
czerwca br. Bank Rolny powiado= 
mił nas o uruchomieniu kredytu na 
ten cel i w dniu 30 czerwca br. in- 
struktor CRS polecił przystąpić do 
naprawy tamy, Prace przy wyremon 
towaniu tamy są obecnie w toku* 


* 
$ 


W odpowiedzi na korespondencję 
tow. Cajdlera z LFM Jedw. pt. „Co 
na to Wydział Kulturalno - Oświa- 
towy”. referat KO przy ZO ZZ Met. 
wyjaśnia: „Instruktorka nasza była 
dwukrotnie we wspomnianej świetli 
cy, nie udało jej się jednak zebrać 
całego zespołu. Uczestnicy zespołu 
Iumaczyli się brakiem czasu. dodat 


kowymi zajęciami i td. Wobec tego 

uzgodniono, że zespół zostanie uru- 

chomiony we wrześniu br." 
* * 


` 


W korespondęcji z dnia 6 czerwca 


br. pt. „Były komisje — bolączki zo 
stały* tow. Kosiński z ZPB im. Szy 
manńskiego 


zwracał uwagę na zie 


warunki pracy w 


wątkarni zakła 
dów. Dyrekcja- w odpowiedzi swej 
wyjaśnia, że znajdujący się obok nia 


gazyn wątku zostanie wkrótce prze 
niesiony do widnego i wentylowa- 
nego budynku i dlatego w tym po- 
mieszczeniu nie 
żadnych robót. 


przeprowadza się 


dolnego kierownika tkalni organiza- 
cja partyjna, w porozumieniu z radą 
zakładową i dyrekcją zakładów, w9- 
sunęła przodującego majstra z pro~ 
dukcji, tow. Kurka. Zmieniono też kil 
ku nieodpowiednich majstrów. 


Nowe. kierownictwo natychmiast 


przystąpiło do poszukiwania przy- 
czyn niskiej jakości produkcji. Pod- 


czas jednej z narad wytwórczych 
gruntownie rozważono możliwości 


podwyższenia jakości tkanin. Ustala- 
no też przyczyny niedociągnięć pro- 
dukcyjnych. < 


Walka z niedociągnięciami 
s daje rezultaty zi 


Poważna przeszkodę stanowił nie- 
ład przy dostawie wątku, Na od 
działe wąłkarni, z powodu niedosta- 
tecznej kontroli i złej organizacji pra 
cy pobierano wątek byle jak, z dwu 
lub frzech skrzyń dla jednej tkaczki, 
Wskutek tego na krosna szedł wątek 
z różnymi odcieniami, Te błędy do- 
strzegano dopiero w, przeglądalni, 
kiedy już było, niestety, za późno. 
Oczywiście, że podobna mieszanina 
różnych wątków wydatnie obniżała 
jakość tkanin. 

Nowe kierownictwo tkalni z miej- 
sca wprowadziło odpowiednią orga- 
nizację pracy w wątkarni. 


È 


Ukończyliśmy żniwa przed terminem 


W PGR Byliny Stare, pow. 
rawsko-mazowieckiego, przy wy* 
datnej pomocy organizacji podsta 
wowej PZPR, wykonaliśmy całko 
wicie i przed terminem nasze z0- 
bowiazania ku nezczeniu 6 rocz- 
nicy Manifestu PKWN. 

18 lipca br. mieliśmy zboże już 
w stogach i w stodołach, Ukoń- 
czyliśmy również podorywki i za 
sialiśmy poplony. Po zakończeniu 


ZPB im. 


Poważnym czynnikiem przy re- 
alizacji Planu 6-letniego w dzie- 
dzinie rozwoju naszego prze- 
mysłu lekkiego jest naj-0 
pełniejsze 


z naczelnych zadań zarówno kie- 
rownietwa technicznego, jak i ca- 
łej załogi każdego zakładu pra- 
cy. Zadania te szczególnie močno 
podkreśliły uchwały V Plenum 
KC PZPR. ł 

Tymczasem w ZPB im. J. Sta- 
lina, w oddziale wykończalni, w 
poszczególnych oddziałach Piałej 
Składalni oraz w magazynie pā- 
kami już od dawna stoi bezczyn- 
nie osiem pras do prasowania 
sztuk, w tym dwie prasy gazowe 
do stemplowania na gorąco. 
Wszystkie te maszyny są w bar- 
dzo dobrym stanie. 


wykorzystanie parku 
maszynowego. Stanowi to jedno 


żniw u siebie, pośpieszyliśmy z po 
mocą przy sprzęcie zbóż gospo- 
darstwom mało i średniorolnyca 
chłopów we wsi Łochów Stary o- 
raz Łochów Nowy. 


Na ten pomyślny przebieg 
żniw wpiynęła przede wszystkim 
ścisła współpraca kierownika 


PGR tow. Zielińskiego i sekreta- 
rza organizacji podstawowej tow. 
Kraczkowskiego z Gminnym Ko- 


Co na to dyrekcja techniczna 


Stalina? 


Jest zastanawiające, dlaczego 
dotąd nikt nie pomyślał o wyko- 
rzystaniu tych cennych maszyn? 
Jeśli są one zbędne w ZPB im. 
J. Stalina, to z całą pewnością 
stałyby się wartościowym nabyt- 
kiem dla załóg innych fabryk. 


M. Marciniak 
ZPB im. J. Stalina 


mitetem PZPR oraz organizacja 
mi masowymi, jak ZSCh, ZMP, 

SP i LK. 
Pracownicy Ośrodka Maszyno: 
wego w Boguszycach wykonali 
swój Czyn Lipcowy w 110 proc. 
Poza planem prac żniwnych, ú- 
stalonych wespół z KG, maszyny 
ośrodka  obsłużyły 120 gospo- 
darstw mało i średniorolnych chło 
pów, starców, wdów j sierot, Po- 
moe ta została przyjńka ze SZCZE- 

„rą wdzięcznością. j 

Stefan Klimczak 
korespondent chłopski „Głosu“ 

z PGR Byliny Stare 


Dziś już zupełnie inaczej wygląda 
odbiór wątku, Dla oddziału tkalni po 
biera się wątek z jednej skrzyni, a 
skoro ta jest już pusta, dopiero wów- 
czas sięga się do następnej itd. 

W ten sposób ujęto należycie zao- 
patrzenie tkaczy w odpowiedni wą- 
tek, Przyniosło to znaczne podniesie- 
nie jakości produkcji. 

Były też inne przyczyny niskiej jar 
kości. 

Dawniej co miesiąc przesuwano 
(kaczy pa inne krosna, z majstrami 
też nie było lepiej, Zaledwie który 
spośród nich zdążył zapoznać się z 
pracą i wynikami swych tkaczy oraz 
z maszynami, kierowano go do innej 
partii.  Podabnie też postępowano z 
tkaczami. 

Dziś — stwierdza tow, Makuch 

— zmieniło się u nas wiele. Obec- 

ny kierownik, tow, Kurek, to prze 

cież sam były majster. Wie, co 
może przynieść systematyczna pra 
ca majstra z tkaczami — i odwrot 
nie. Zakończono z dotychczaso- 
wymi bezprodukcyjnymi wędrów- 

. kami, a każdy majster usilnie za- 

biega o to, aby jego partia uzy- 

skiwała najlepsze wyniki. W krót- 
kim okresie czasu znacznie wzrósł 
poziom jakości produkcji. 

Jednak sa i takie dawne zaniedha- 
nia, które wciąż jeszcze w pewnym 
stopniu ciążą na H Oddziale. 


_ Niedostałeczna dbałość 
a podniesienie kwalifikacji 


zawodowych 


W wyniku realizacji Czynu Lipco- 
wego załoga oddziału tkalni II 
podniosła o 4 procent jakość produk= 
cji. Jednak obok tego, niewątpliwie 
pomyślnego zjawiska, daje się zauwa 
żyć pewna nierównomierność przy 
uzyskiwaniu procentu jakości. 

Nasuwa się bowiem pytanie, dlącze 
go np. takie tkaczki, jak Pawlikow- 
ska czy Witkowska, osiągają prze- 
szło 80 procent jakości I gatunku, a 
łkaczka Sienna daje tylko 45 proc. 
jakości. inne zaś uzyskują znacznie 
niższy procent? 

„Rozpatrzenie tego  niezdrowego i 
nienormalnego zjawiską ujawnia nam 
źródła niedociągnięć produkcyjnych 
tkalni Nr IL 

Przyczyną niskiej jakości jest m. 
in. brak stałej i systematycznej opie- 
ki nad tkaczami, którzy przeszli szko 
lenie zawodowe. 


Tak podwyższa się koszty produkcji 


Od marca br. w oddziale „K“ 
Państwowych Zakładów Wytwór: 
ni Drzewnej Przemysłu Włókien- 
niczego leży zawartość 1 wagonu 
nie nadającej się do produkcji, 
zgniłej olszyny. Cztery wagony 
podobnej  olszyny poniewierają 
sję na dziedzińcu oddziału „F“. 

Swego czasu zjechała do nas 


DZIWNE 


Działalność kasy zasiłków cho- 
robowych w ZPB im, J. Stalina od 
dawna już wywołuje oburzenie 
wśród robotników. Opóźnianie wy 
płat zasiłków stało się już po pro- 
stu przyzwyczajeniem urzędników 
kasy. Ostatnio zdarzył się vodob- 
ny wypadek z ob. K. Polichnow- 
ską. która po chorobie zabiegała 
o wypłatę zasiłków, Posyłano ją z 


WAWY KI 


miejsca na miejsce w ciągu kilku 
dni, wynajdując wciąż nowe irud- 
ności, zamiast pieniądze od razu 
jej wypłacić, 

Byłby już wielki czas, aby rada 
zakładowa bliżej zajęła się biuro- 
kratycznymi porządkami, które za- 
qnieźdiły sių we wspomnianej ka 
sie, J. Gajewski 

ZPB im. J. Stalina 


komisja z „PAGED“, która szeze- 
zółowo zbadała stan rzeczy. Przy 
rzeczono nam wówczas, że „PA- 
GED“ zabierze zajmująca tylko: 
bez korzyści, a tak potrzebną prze 
stwzeń i nie nadająca się do pro- 
dukcji olszynę. Jak dotąd jednak 
obietnicy tej nie dotrzymano. 
Przy sposobności warto się za- 
pytać, kto ponosi odpowiedzial- 
ność za. wysyłanie do przeróbzi 
bezwartościowego surowca ? 
Zbędne używanie transportu i 
marnotrawienie ludzkiej pracy są 
"w podanym przykładzie aż nad- 
to widoczne. Nie trudno dociec, 
jak bardzo takie traktowanie 


swych obowiązków przez pew- 
nych urzędników . w „PAGED“ 


podwyższa koszty produkcji. 
S. Idczak 

Państw. Zakł. Wytw, 

Drzewn. Przem. Wł 


p 


——— 


W zasadzie z opiek4 instruktora 
niewykwaliiikowany tkacz korzysta 
tylko w okresie jednego miesiąca. 
Nie każdy jednak spośród nich po- 
potrafi w ciągu miesiąca całkowicie 
opanować wszystkie tajniki sztuki 
tkackiej i wskutek tego nie wypełnia 
ustalonej bazy, ani nie uzyskuje prze 
widywanej jakości. Z drugiej strony 
instruktor nie może poświęcić tkaczo 
wi więcej czasu, gdyż z początkiem 
miesiąca już przystępuje do szkole- 
nia nowego narybku, 

Obecna ilość (4 instruktorów) jest 
stanowczo niewystarczająca, Należy 
podkreślić, że w tkalni Nr II nie wy- 
pełnia swych norm z górą 100 tkaczy, 

W związku z tym staje się ko- 
mieczne znaczne rozszerzenie szko 
lenia zawodowego. , 

*Winna tym zająć się rada zakła- 
dowa, qrganizując w ramach pracy 
społecznej szkolenie tkaczy na SZero0- 
ką skałę, a instruktorami winni zo- 
stać przodownicy pracy oraz doświad 
czeni wykwalifikowani fachowcy. 
Wpłynie to na podniesienie kwalifi- 
kacji zawodowych całej załogi i umo 
źliwi uzyskanie lepszych wyników 
produkcyjnych. 

Trzeba. ażeby i organizacja partyj= 


na więcej, niż dotąd. uwagi poświę- 


ciła tej bardzo ważnej sprawie, 


Słaba akiywność 
rady zakładowej 


rugie poważne żagadnienie star 

nowi sprawa zaznajomienia każ 

dego robotnika z jego normą produk- 
cyjną. 

Podczas naszego pobyt w tkal- 
ni mieliśmy sposobność stwier- 
dzić, iż znaczna liczba tkaczy oraz 
tkaczek nie wie, jakie są ich nor- 
my produkcyjne i jak je wypeł- 
niają. Nie wiedziały tego ob, ob. 
Grzejszczak, Chruściel, Czarnecka 
i wiele innych, 

Brak znajomości planów produkcyj 
nych wśród robotników stępia oczy- 
wiście ich czujność w walce o wyko- 
nanie oraz przekroczenie bazy akor- 
dowej, pozbawia też bodźca do lep- 
szej i wydajniejszej pracy. 

Kierownictwo zakładu, a zwłaszcza 
rada zakładowa i organizacja party j- 
na winny zapamiętać słowa towa-. 
rzysza Bieruta wygłoszone na V Ple- 
num KC PZPR, który stwierdził: 

„Aby plan produkcyjny, wyzna- 
czony dla danego zakładu pracy 
został pomyślnie wykonany, musi 
on być doprowadzony nie tylko 
do całej załogi, ale i do każdego 
oddziału, do każdej grupy wytwór 
czej, wreszcie do każdego robot- 
nika. Gdy każdy robotnik spośród 
załogi fabrycznej zna zadania pla- 
nowe, rozumie je i świadomie m- 
czestniczy w ich wykonaniu — za 
troszczy się o to, aby przeciwsta- 
wić się wszelkiemu marnotraw- 
stwu, aby wykorzystać w pelni 
istniejące rezerwy, aby zabezpie- 
czyć maksymalną wydajność pra- 
cy zarówno swojej, jak i całej za- 
łogi”, » 

* 

O ile te cenne wskazania towarzy- 
sza Bieruta zastosowane zostaną w 
codziennej pracy produkcyjnej, spo- 
łecznej oraz partyjnej — to niewąt- 
pliwie uzyskane będzie poważne źró 
dło nowych osiągnięć zarówno robol 
nika, jak t całego oddziałń tkalni, zas 
właściwe szkolenie i zapoznanie tka- 
cza z jego planem uzbroi go w pod- 
stawowy oręż do walki o wykonanit 
zadań produkcyjnych, M. K 
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UWAGA, SEKRETARZE 


ORGANIZACJI PODSTAWOWYCH 
I ODDZIAŁOWYCH DZIELNICY 
GÓRNA — PRAWA PZPR! 

We wtorek, tj, dnia 1,VIIL 1950 r., 
o godz. 16, w lokalu KD przy ul. Czer 
wonej 3, odbędzie się odprawa sek ~e- 

tarzy. 

Stawiennictwo obowiązkowe! 


Otwarcie Kursu 
Przedegzaminacyjnego 


W dniu 1.VTIL 1950 r, w auli Po- 
litechniki Łódzkiej, Gdańska 155, o 
godzinie 16 odbędzie się uroczyste 
otwarcie Kursu Przedegzaminacyjne- 
go na Wyższe Uczelnie. 

Tegoż dnia, w auli Politechniki 
Łódzkiej odbędzie się o godz. 10 
pierwszy wykład z biologii dla grup 
Bl, 52, BS, B4, 


| lopocące 


- Radosny pobyt w Ojczyźnie - 
| c 


Dzieci polskie z Westfalii 


przybyły na wakacje do kraju 


Uroczyste otwarcie kolonii w Grotnikach 


Chociaż pogoda w niedzielę nieco 
zawiodła, to jednak nie zawiedli 
przedstawiciele społeczeństwa łódz- 
kiego: przodownicy pracy, delegaci 
ZMP, Ligi Kobiet oraz delegaci or- 
ganizacji masowych, którzy licznie 
przybyli na uroczyste otwarcie tur- 
nusu koioniinego dla dzieci naszych 
rodaków z Westfalii, aby nawiązać 
bliższą znajomość z naszymi kocha 
nymi gośćmi. 

Da Grotnik podążamy kilkoma sa- 
mochodami, m. in. udaje się tam 
także zespół dziecięcy z przedszkola 
ZPB im. J. Stalina oraz orkiestra 
z ZPB im. Marii Konommickiej, jak 
również i młodzież ZMP:owska, 

Wśród lasu widnieje piękną willa, 
napisy „Państwowy Ośrodek Turnn 
sowy — Grotniki* oznajmia nam, że 
jesteśmy na miejscu. 

Zdala już wzrok nasz przyciągają 
uroczyście na wietrze 


Trzeba już pomyśl eć o nadchodzącym roku szkolnym 


Sklepy winny zostać na czas zaopotrzone w pomoce szkolne 


Wakacje jeszcze trwają. Młodziez 
szkolna wyjechała z Łodzi nad mo- 
rze, w góry, nad piękne jeziora ma- 
zurskie i nie myśli prawdopodobnie 
o nauce i szkole, Jeszcze przecież ma 
cały miesiąc wakacyjnej swobody 
przed sobą, 

Tymczasem w miastąch trwają już 
przygotowania do rozpoczęcia roku 
szkolnego: Drukuje się podręczniki 


Uwaga, rodzice i uczniowie. 


W Państwowych Szkołach Budow- 
nictwa Ladowego w Łodzi, przyjmo- 
wani są bez egzaminu wstępnego ka 
dydaci po ukończeniu 7 klas szkoły 
podstawowej oraz 10 i 9 klas szkoły 
ogólnoksziałcącej na następujdce wy 
działy: 4-letnie Liceum Drogowe po 
tkończeniu 7 klas, 4-letnie Liceum. 
Folotechniczne po 7 klasach, Ś-lelnie 
Liceum Budowlane po 9 klasach, 
S-letnie Liceum Drogowe po 9 kla- 
sach, 2-letnie Liceum Instalacyjno- 
Budowlane po 10 klasach. 

Informacji uŃziela oraz wpisy do 
egzaminu wstępnego przyjmuje sekre 
tariat szkoły, ul. Legionów 15a co: 
dziennie w godzinach od 9 do 12. 


Nowe numery telefonów. 
komisariatów M.O. 


Z dniem 29.VII. 1950 r. została zmie 
niona numeracja telefonów, jak na- 
stępuje: 

Komisariat] przy ul. Jaracza Nr 21 
— Nr tel. 201-00, były Komisariat 
MO Dworska Nr 1 — obecny XIII — 
telefon 213-00, były Komisariat MO 
XUI — obecny XVI — Dabrowskie- 
go Nr 345 — telefon 216-00. 


Uwaga, właściciele 
nieruchomości 


Właściciele nieruchomości, zainte- 
resówami w wykonaniu kapitalnego 
remontu budynków z dotacji Fundu- 
szu Gospodarki Mieszkaniowej winni 
zgłosić się do dnia 7 sierpnia bn, 
z odpowiednio udokumentowanymi 
wnioskami w Zrzeszeniu Prywatnych 
Właścicieli Nieruchomości, ul, Piotr- 
kowska Nr 38 


- 

Dyżury aptek 

Daszyńskiego 19 — Bojarski, Wól- 
czańską 37 — Cymer, Piotrkowska 
225 — -Apteka Społeczna Nr 61, Zgier 
ska 146—Niewiarowska, Nowotki 12 
— Pawiwkiewicz, Wojska Polskiego 
S6 — Trawkowska, Dąbrowska 24 b— 
Unieszkowski. 

Nr telefonu Pogotowia Ratunkowe- 
go 104-44, 


szkolne, sklepy z materiałami piśmien 
nymi zaopatrują się w zeszyty, ołów- 
ki, obsadki i wszystko to, co potrzeb- 
ne jest młodzieży w szkole, 


Jak wygląda to zaopatrzenie? Za- 
sięgaliśmy wiadomości w Centrali 
Handlowej Przemysłu Papierniczego, 
zajmującego się rozprowadzeniem po 
mocy szkolnych. Okazuje się, że hur- 
townie CHPP posiadaja na składzie 
dostateczną ilość zeszytów i brulio: 
nów, atramentu oraz ołówków, Go- 
rzej przedstawia się sprawa kredy, 
cyrkli,  obsadek i gumek, których 
ilość nie jest jeszcze wystarczająca. 
tą sprawą winny zająć się toskli- 
wiej Zakłady Przyrządów Biurowych 
i Pisarskich. Piszemy o tym juź teraz, 
kiedy jest jeszcze dość czasu na uzu- 
pełnienie braków, aby na początku 
roku młodzież mogła nabyć wszyst- 
kie potrzebne jej pomoce szkolne. 

(sw) 


Odpowiedzi redakcji 


Ob. Czesław Fermankiewicz z uli- 
cy Łimanowskiego: Felieton Wasz 
nie nadaje się do druku, 

* - 

Tow, Józef Jarzębski: Sprawę skle: 
pu PS5 Nr 581 przekazaliśmy kierow 
nictwu PSS, dod 


— Osiedle jednorodzinnych dom= 
ków robotniczych? To tam dalej, w 
polu! — objaśnia nas przechodzący 
właśnie mieszkaniec Osiedla im. Mar 
chlewskiego. 

Stajemy przed drewnianym parka- 
nem. Za nim widnieje Ściernisko po 
skoszóonym kika dni temu  zbożn. 
Krząta się lu kilku robotników i wi- 
dać stosy cegieł. Kiedy podchodzimy 
blizej — spod nóg niemal wyrywa 
się nam zając. Stracił bezpieczną kry 
|jówkę, gdyż pole, rozpościerające się 
lu do niedawna, przygotowuje się te- 
raz pod budowę pierwszego w Łodzi 
osiedla domków indywidualnych, któ 
re — wykończone w Planie 6-letnim 
— dostarczy mieszkań kilkuset rodzi« 
nom robotniczym. 


W chwili obecnej na terenie przy- 
szłej budowy przeprowadza się robo- 
ty przygotowawcze. Trzeba najpierw 
postawić prowizoryczne budynki go- 
spodarcze, wykopać doły na wapno, 
doprowadzić wodę. Bez tych wszyste 
kich urządzeń nie można przecież 
przystąpić do właściwych prac — bu 
dowy domków, 

— I cegłę juž zwożą — informuje 
nas obecny na tym terenie dozorca 
PPB, ob. Edmund Gumiński, 


Żłobek-izolatka w ZPB im. Hamamd 


Żłobek na kilka dni przed otwarciem 


| 


sztandary narodowe i podobizny 
dostojników państwowych. Pa środ- 
ku widnieje portret Przyjaciela 
wszystkich dzieci na całym świecie, 
Generalissimusa Stalina, z napisem: 
„Niech żyją bratnie narody ZSRR 
i Polski!“ 


Świetlicę wypełniły szczelnie. dzie 
ci naszych rodaków z Westfalii oraz 
przebywające tu dzieci robotników z 
różnych stron kraju. 


Przemówienia powitalne wygłosili: 
tow.  Pachnowski, przedstawiciel 
PRN, tow. Gerlecka — członek Pre- 
zydium Rady Narodowej m. Łodzi, 
tow. Okrój — przodownica pracy z 


ZPB im. F. zierżyńskiego oraz 
tow. Nasielski' — przedstawiciel 
ZMP. Następnie głos zabrała opie- 


kunką dzieci polskich z zagranicy — 
ob, Karolina Kowalczyk, która zło- 
Żyła gorące podziękowanie wszyst- 


kim za tak serdeczne przyjęcie. Ob. 
Kowalczyk powiedziała m4 jn.: „Dro 
dzy rodacy, pozdrawiam as ser- 


decznie w imieniu wszystkich Pola- 
ków z Westfalii. Aby położyć kres 
rozszerzanym u nas różnym  złośli- 
wym plotkom, opowiem naszym ro- 
dakom, jak żyje się w Polsce Ludo- 
wej i jaką troskliwą opieką jest tu 
otaczany robotnik oraz chłop, jak 
olbrzymie są ich zdobycze socjalne, 
jakie istnieją tu wspaniałe przed- 
szkola i szkoły, gdzie może się u- 
czyć każde dziecko. Przekażę im tak 
że, że czekają na nich w Polsce 
wszyscy z otwartymi rękami i gorą 
cym sercem“. 


Następnie, po zsznajomieniu się z 
dziećmi z zagranicy udają się wszys- 
cy razem do jadalni na wspólny 
obiad. 


Panuje tu serdeczna į przyjaciel- 
ska atmosfera. 


Rozmawiamy właśnie z naszą są- 
siadką, Zofią Nowaczyk, Liczy lat 14 
i do Polski przyjechała po raz pierw 
szy w życiu. 

— Czy chciałabyś pozostać na sta- 
łe w kraju? — pytamy. 


— Bardzo chętnie — odpowiada z 
uśmiechem Zosia. 


Najmłodsza z uczestniczek turnu- 
su, licząca zaledwie 9 lat, Irenka Ka 
zimierska, jest tak rozmowna, że 
słychać ją na drugim końcu stołu. 


— Ja chciałabym zostać na zawsze 
w Polsce, tu jest tak dobrze i weso 
lo, a koleżanki-harcerki są tak ser- 
deczne dla mnie. Na przyszły rok 
przyjadę razem z tatusiem ij mamu- 
sią i juź z Polski nigdy nie wyje- 
dziemy — kończy z zapałem mała 
Irenka. 

Po wspólnym obiedzie odbyła się 
następnie urozmaicona cześć arty- 
styczna uroczystości z udziałem dzie 
ci naszych rodaków z Westfalii oraz 
zespołu dziecięcego z ZPB im. J. 
Stalina, a pod koniec rozdano upo- 
minki wszystkim dzieciom. 


Na twarzach dzieci 
szczere zadowolenie i radość, a roze- 
śmiane ich twarzyczki świadczyły, że 
czają się tu, jak w swej właściwej 
Ojczyźnie. (Bań) 


widniało | 


Nas Czytelnicy 


zwracają uwagę | 


Tramwaje znów jeżdżą stadami 


Ob. Józef Jakubowski pisze: „Ulicą Rzgowska kursują obecnie tramwaje 
linii 7, 15 i 18, łączące Chojny z ul. Piotrkowską oraz tramwaje linii 1, 5 i 16, 
które idą ulicą Kilińskiego. Wydawałoby się, że tyle linii tramwajowych win 
ne w pełni zaspokoić potrzeby komunikacyjne mieszkańców naszej dzielnicy, 
Tymczasem bynajmniej tak nie jest, Tramwaje, zdążające ze stacji Chojny, idą 
wszysikie razem, jeden za drugim. Co z tego wynika? Jeżeli pasażerowi uciek 
wo jeden z ostatnich tramwajów, musi czekać długi czas na następny. Czy 


nie można usprawnić rozkładu jazdy tych* wamwajów 


KM) 


Sądzimy, że MZK zainteresują się tą sprawą i w miurę możliwości po 
czynią odpowiednie poprawki w rozkładzie jazdy. 


Niesolidny remont 


Przedstawiciele 


komitetu domowego 
tak piszą: „W maju b.v, został w naszym domu wykonany remont, 


i 


l 
Napiórkowskiego 22 
Między 


przy ulicy 


innymi w oficynie założono nowe sufity, Po wykonaniu stropu otynkowano 
sufity ku zadowoleniu mieszkańców. Krótko jednak trwała ta radość. Wkrótce 
tynk poleciał na głowy lokatorów, a tylko dzięki szczęśliwemu zbiegowi oko- 
liczności, spadający kawał tynku nie zranił dziecka, leżącego w wózku... 
Prosimy Zarząd Nieruchomości o wejrzenie w tę sprawę i o wezwanie 
przedsiębiorstwu, które roboty wykonało, do przeprowadzenia niezbędnych na 


praw, Oczekujemy «wyjaśnień. 


|  Likwidujemy bolączki | 


Opryskliwy sprzedawca 
ukarany 
W odpowiedzi na list naszego czy- 
telnika pt: „Dwa skłepy — dwa świa 
ty”, otrzymaliśmy wyjaśnienie z Cen- 


trali Handłowej Przemysłu Elektro- 


Dlaczego łódzkie muzea świecą pustkami? 


„Biurokrotyczny dziwoląg" nie powinien ograniczać akcji rozpowszechniania kultury 
Rozległe pole działania przed radami narodowymi 


Miasto nasze posiada obechie człe- 
ry muzea, zawierające bogate i cie- 
kawe eksponaty z wielu dziedzin, któ 
re reprezentują muzea: etnograficzne, 
prehistorii, przyrodnicze i sztuki. 


wpływa na wzrost frekwencji. 
wszystko sprawia, że nasze muzea po 
zostają w zapomnieniu i poza wąską 
garstką ludzi, powodowanych, czy to 
swą pracą zawodową, czy też osobi- 


Muzea te, kiedy niekiedy odwiedzane | stymi zainteresowaniami — nikt mu- 


w ciągu roku szkolnego przez grupy 
młodzieży i studentów, nie cieszą się 
na ogół liczną frekwencją, nie speł 
niając w len sposób swej misji czyn- 


kultury. Nikt się nimi nie interesuje, 
nikt też ńie stara się spopularyzowac 
ich osiągnięć, "Pozostawiono je wia- 
snemu losowi, co bynajmniej nie 


Udajemy się następnie do biura bu 
dowy „potokowców”, Ob, Olszewski, 
kierownik tych robót z ramienia Od- 
działu IIT PPB, który ma objąć rów- 
nież kierownictwo budowy domków 
jednorodzinnych, udziela nam infor- 
macji: 

— W tej chwili mamy istne ury- 
wanie głowy! Zamawiamy żelazo, 
dźwigi, zwozimy materiały budowła- 
ne i sprowadzamy pomoce technicz- 


| rodzaju 
nika rozpowszechniania i pogłębiania | Otóż 


zeńów nie zwiedza. 

Dlaczego tak się dzieje? © 

Jedną z przyczyn tego jest swego 

„biurokratyczny  dziwoląg . 
w grudniu ubiegłego roku 
wszystkie muzea na terenie kraju, a 
więc £ w Łodzi, zostały administra- 
cyjnie przekazane Naczelnej Dyrekcji 
Muzeów i Ochrony Zabytków, miesz- 


Nowoczesne osiedie indywidualnych domków 


stanie na Stokach w ramach Planu 6-letniego 


ne. Dobieramy sobie ludzi,” aby w 
chwili rozpoczęcia właściwych prac 
wszystko rozwijało się sprawnie. 
Nowoczesne osiedie domków robol- 
niczych, które powstanie na Stokacn 
w Planie 6-ietnim, będzie jeszcze jed 
nym dowodem troski o człowieka pra 
cy w naszym państwie ludowym i 


stanie się jeszcze jednym wspaniałym 
osiągnięciem naszej socjalistycznej 
gospodarki. (sw) 


Wakacje młodzieży łódzkiej 


nad jeziorami Augusto wskimi 


Synowie robotniczej Łodzi, Piotr- 
kowa, Zgierza i Pabianic — młodzież 
ze szkół zawodowych — po całorocz- 
nej nauce spędza wakacje nad pięk- 
nymi jeziorami augusowskimi. 

Młodzież ta w pełni docenia rolę 
obozów  społeczno-wypoczynkowych, 
zorganizowanych przez CUSZ, w wy- 
chowaniu świadomego swych celów 
obywatela — wykonawcy wielkiego 
Planu Sześcioletniego i budownicze- 
go Polski Socjalistycznej, 

W ramach swych codziennych trzy 
godzinnych zajęć chłopcy wycinają 
w lasach pasy przeciwpożarowe, bu- 
dują stadion sportowy, rozbierają 
bezużyteczny bunkier, wydobywając 


w o z 


Poszukiwani pracownicy 


Samodzielnych księgowych do Oddzialu Tech 
niki i Ruchu: kierownika Sekcji Budowlanej ze 
znajomością kapitalnych remontów do warsztatu 
ślusarzy- mechaników, elektromon 
terów, tokarzy oraz stolarzy, pracowników umy- 
z kwalifikacja mi, znajomością prac or 
pracowników magazy 


ślusarskiego: 


słowych 
ganizacji gospodarczych, 
nowych - planowych, 1 rejonowego 
Straży Przemysłowej, 


Pasów, Artykułów Technicznych i 
uł, Piotrkowska 278. Zgłoszenia 


Wykwalifikowane  maszynistki, 


Skórzanego w Łodzi,* ul. 


maszynistki 
kowane zatrudnią natychmiast Polskie Zakłady 


przyjmuje Wy- 
dział Personalny w godz. od 8 do 13. 715 


inżynierów 1 
techników różnych specjalności, bibliotekarkę 
zatrudni od zaraz Centralny Zarząd Przemysłu 
Piotrkowska 
Zgłoszenia przyjmuje Dział Personalny. 


zań budulec, a także zrywają znisz- 
czony bruk, aby założyć nową na- 
wierzchnie, , 


Ludność Augustowa z wdzięczno- 
ścią i sympatią patrzy na opalonych, 
dziarskich chłopców, ze śpiewem na 
ustach zdążających do swych zajęć. 


Codzienna, zbiorowa gimnastyka 
oraz kąpiel i kajakowanie na pięk- 
nych. rozległych jeziorach pod tro- 
skliwą opieką wychowawców rozwi- 
ja tężyznę fizyczną młodzieży, zaś 
zajęcia świellicowe, a także pogadan 
ki ideologiczne i kulturalne są rgkoj- 
mią, iż wychowanie chłopców stoi lu 
na należytym poziomie, 


komendanta | Pracy, 
wykwalifi- . 
maszynistki poszukuje 


Rymarskich, wych. 


dni od zaraz Centralny 
snego, Zakłady Mięsne 


260. 
670 


Ślusarzy, tokarzy, blacharzy, prządki, tkaczki, 
uczniów, robotnice į robotników gospodarczych, 
zatrudnią od zaraz Zakłady Przemysłu Baweł- 
nianego im. J. Stalina w Łodzi. Zgłoszenia 0s0- 
przyjmuje Wydział Personalny Łódź, ul. 
Tymienieckiego 5—7, Dla zamiejscowych możli- 


biste 


| wości zakwaterewania na miejscv. 


terenie województwa 
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ToycCzącej się 


1 księgowego-kontystę, 
ka ze znajomością centralnego ogrzewania, 1 ślu 
sarza”mechamika do konserwacji domów, 
larza do konserwacji domów i mebli, 2 
do centralnego ogrzewania, 1-dozorcę — poszu- 
kuje od zaraz Administracja Domów Akademie: 
kich, uł. Zamenhofa 13. 


2-ch instruktorów finansowych, referenta norm 
pracownika administracyjnego O wyso- 
kich kwalifikacjach, maszynistkę-stenotypistkę, 


Zgłoszenia przyjmuje Dział Personalny 
C.5.5. Łódź, ul. Sienkiewicza 9. 


Samodzielnych księgowych, księgowych 
kulatorów, kosztów własnych i kontystów zatru 


biste z podaniem i życiorysem 
nansowo-Księgowym Zakładów, Łódź, ul. Nowoż- 
ki 45-47, w godz. 9—11. 


Masarzy, młynarzy i piekarzy dla zakładów na 
| szczecińskiego zatrudni 
©, R. S. „Samopomoc Chłopska* w Szczecinie, 
Mieszkanie zapewnione. 
życiorysy kierować do Biura Kadr C, R. S. 
Szózecin, ul, Dworcowa 2. 


w Warszawię. Naczelna 
dyrekcja nie ma w naszym mieście 
żadnego odpowiednika, a wydziały 
kultury przy Radzie Narodowej m. 
Łodzi i Woj. Radzie Narodowej siłą rze 
czy przestały się zajmować muzeami, 
stwierdziwszy, że nie podlegają one 
ich kompetencji. Tak zwane muzesm:- 
matka, którym w naszym mieście 
jest Muzeum Sztuki, sprawuje wy- 
łącznie kontrolę finansową, nię wqgię- 
biając się absalutnie w wiele innych 
zagadnień, zwiazanych z racją istnie- 
nia muzeów, jak chociażby organizo- 
wanie stałych wycieczek czy nauko- 
wych prelekcji, lub też urządzanie od 
czytów, ilustrowanych pokazem ad- 
powiednich eksponatów. 


Jakież bogactwo wiedzy i kultury 
idzie na marne wskułek tego rodzaju 
krótkowzrocznej polityki! Szerokie 
rzesze społeczeństwa łódzkiego, łódz- 
ką klasa robotnicza, która po dziesiąt 
kach lat zaniedbań winna obecnie w 
najszerszej mierze korzystać z dobro- 
dziejstw wiedzy, oświaty i kultury, 
nie jest w ogóle zachęcana do odwie- 
dzania muzeów. 


Bezsprzecznie za to wszystko p^- 
nosi odpowiedzialność zarówno Na- 
czelna Dyrekcja Muzeów, jak i wy: 
działy kultury przy radach narodo- 
wych, 

Wydaje się, że, nie zważając na ad 
ministracyjne przepisy, poddające mu 
zea lej, czy innej instytucji, sprawę 
tę winy ująć w swe ręce rady na- 
rodowe w Łodzi. Nie jest bowiem w 
tym wypadku ważne, komu muzea 
podlegają, lecz to, aby jak najwięcej 
osób mogło z nich korzystać, Dla- 
tego leż rozległa popularyzacja pracy 
i bogactw muzeów wyjść winna ze 
strony rad narodowych. 

Organizowanie zbiorowych wycie- 
czek z iabryk, instytucji I innych za- 
kładów pracy, urządzanie wspólnycii 
dyskusji na temat wrażeń z muzeów 
stanie się drogą, która pozwoli mu- 
zeom wyjść z zamkniętego koła, w ja 
klm się obecnie obracają i sprawi, że 
staną się one prawdziwym narzę- 
dziem rozpowszechniania oświaty, 
wiedzy i kultury, 

M. Zal. 


1 montera-mechani- 


1 sto- 
palaczy 
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spawaczy i 
Centrala Skór Suro- 
654 
kal- 
Zarząd Przemysłu Mię- 
w Łodzi. Zgłoszenią 030 
w Oddziale Fi- 
710 

— | Przemysłu 
5/7. 


Podania i szczegółowe 
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Magazyniera oraz 
stanowisku kierownika księgowości zatrudnią na- 
tychmiast Zakłady Wyrobów 
mysłu Włókienniczego w Łodzi, ul. Kopernika 17. 
Zgłoszenia przyjmuje Wydział Personalny. 


Księgowego, 
gielskie, robotników 
ków magazynowych i gospodarczych, dwóch to- 
karzy, wykwalifikowanych ślusarzy oraz dwóch 


Dyplomowanych 
kwalifikowanych księgowych zatrudni od zaraz 
Centrala Odzieżowa w Łodzi. Podania wraz z ży- 
ciorysem kierować do Działu Kadr, Piotrkowska 
85 (prawa oficyna), i 


technicznego. Jak się okazuje; spra- 
wę zbadano i stwierdzono istotnie 
takt niegrzecznego, opryskliwega za- 
łatwienia klienta w sklepie CHPE 
Nr 1. Pracownikowi, który w tej spra 
wie zawinił, udzielono nagany pisem 
nej z zapisaniem do akt personal- 
nych. Zostały również poczynione 
kroki, aby tego rodzaju wypadki nie 
bówtórzyły się więcej. 


Dom przy ul, Suwalskiej 
będzie wyremontowany 

Prezydium Rady Narodowej m. Ło- 
dzi nadesłało nam odpowiedź na list 
czytelnika w sprawie domu przy ul. 
Suwalskiej 13. W najbliższym cza- 
sie zostanie tam przeprowadzony re- 
mont zabezpieczający (pokryje się da 
chy i podwyższy komin), zaś remont 
gruntowny uzależniony jest od uzy- 
skania kredytów. Sprawa ta znajduje 
się obecnis w toku załatwiania, 


Wyniki. akcji 
zbiórkowej na TBS 


W dniach od 4 do 10 czerwca br. 
odbył się V Tydzień Towarzystwa 
Burs i Stypendiów. W tym czasie na 
terenie Łodzi przeprowadzoną zosta- 
ła zbiórka uliczna na pomoc stypen 
dialną dla niezamożnej młodzieży 
robotniczo-chłopskiej. 

W wyniku zbiórki uzyskano 887,342 
złote, koszty zbiórki i akcji propagan 
dowej wyniosły 53.756 zł. 

Czysty dochód w kwocie 838.586 zł. 
zostaje całkowicie przeznaczony na 
stypendia, 


Uruchomienie poradni 
przeciwnowotworowej 


W ramach realizacji zobowiązań 
lipcowych, powziętych przez pracow 
ników II kliniki chirurgicznej w Ło 
dzi, została otwarta przy Państwo- 
wym Szpitalu Wojewódzkim pora- 
dnia onkologiczna (przeciw = nowo- 
tworowa). 


Uruchomienie tej placówki, tak 
bardzo pożytecznej i potrzebnej, na- 
stąpiło z inicjatywy Łódzkiego To- 
warzystwa Zwalczania Raka, 

OFIARY 

Spółdzielnią Pracy Pończoszniczo* 
dziewiarskiej im, G. Dya  wpłaciła 
zł 64,600 na rzecz ofiar agresji w Ko- 


t reL 


księgowego-bilansistę na 
Drzewnych Prze- 
705 


tkaczy i tkaczki ną krosna an- 
gospodarczych, pracowni- 


prządki zatrudnią natychmiast Za- 


kłady Przemysłu Bawełnianego im. Stanisława 
Kunickiego, ul. Rembielińskiego 2. Zgłoszenia 
przyjmuje Wydział Personalny. 676 


Fachowe manicurzystki oraz pedicurzystki za- 
trudni natychmiast MHD — Art, Przem. w Ło- 
dzi. Zgłoszenia wraz z życiorysem należy kiero- 
wać: Dział Kadr, ul. Piotrkowska 113. 
Do straży przemysłowej, robotników gospodar- 


czych, zgrzeblarzy odpadkowych, 2-ch ślusarzy, 
1-go blacharza zatrudnią od zaraz Zakłady 


712 


Filcowego w Łodzi, ul. Skrzywana 


Zgłoszenia przyjmuje Wydział Personalny 
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techników budewianych, wy- 
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Ue 


Co 


pisało prasa łódzka 


DUR BRZUSZNY 
W ALEKSANDROWIE 


Miasto Aleksandrów pod Łodzią 


dotknięte zastało epidemią duru 
brzusznego, który wzmógł się w 
niesłychany sposób. Zanotowano 


szereg wypadków. śmiertelnych. 
W ewiązku gz powyższym miasto 
zostało izolowane od sąsiednich wsi. 


DZIEŃ WALKI Z WOJNĄ 
IMPERIALISTYCZNĄ 
PRZECIWKO ZSRR, 

W związku z Międzynarodowym 
Dniem Walki z wojną imperialistycz 
ną — pisze „Kurier Łódzki” — głó- 
whny komendant policji wydał spe- 
cjalne rozkazy. Oddziały policyine 
w całym kraju zostały zaopatrzone 
w hełmy stalowe, ręczne Karabiny 
maszynowe oraz bomby duszące i 
łzawiące. Zarówno. poszczególnym 
policjantom, jak i dowódcom oddzia 
łów wydano rozkaz bezwzględnego 
niedopuszczenia do jakichkolwiek 
zebrań. Ostre pogotowie policji 'ob- 
ięło cały kraj, 


ZAMACH SAMOBOJCZY 
BEZROBOTNEJ 
17-letnia Leokadia Drożdż napiła 
się na ulicy Rzgowskiej trucizny. 
Przewieziono ją do szpitala w Radó- 
goSZCZU. 


TEATRY 


PAŃSTWOWY 
TEATR IM, STEFANA JARACZA 
(ul. Jaracza 27) 7 
Teatr nieczynny 


PAŃSTWOWY TEATR NOWY 
(ul, Daszyńskiego 34, teL 181-34) 
Teatr nieczynny. 


PAŃSTWOWY 
TEATR POWSZECHNY 
(ul, Obrońców Stalingradu 21, 
tel. 150-36) 

Po skończonym  oktesie urlopo- 
wym od dnia 3 sierpnia br. o godz. 
1945 codziennie komedia A. Fredry 
„Wielki człowiek do małych intere- 
sów“ w premierowej obsadzie. 

TEATR „ARLEKIN* 
(uL Piotrkowska 152) 
Nieczynny 


| 


w dn. 1 sierpnia 1930 r. 
WOJNA WOJNIE! 


Pod hasłem „Wojna wojnie!* u- 
rządzony miał być w dniu wczoraj- 
szym wielki wiece robotników łódz- 
kich. 

Ponieważ policja do urządzenia 
wiecu nie dopuściła — zebrani w ilo 
ści kilku tysięcy ludzi usiłowali sfor 
mować pochód, który ruszył w kie- 
runku ulicy Piotrkowskiej. P 

Policja pochód rozproszyła. 


REKORD BEZROBOCIA 
W PIOTRROWIE 


W dniu wczorajszym liczba bez- 
robotnych w. Piotrkowie przekroczy- 
ła pięć tysięcy. Tylu bezrobotnych 
nie notowano jęszcze dotychczas w 
tym mieście — pisze „Kurier Łódz- 


UJ 
LHA 


STRAJR GENERALNY 
W PÓŁNOCNEJ FRANCJI 

Przeszło sto tysięcy włókniarzy 
francuskich rzuciło wczoraj pracę. 
Do Lille, Roubaix i Tourcoign Wy- 
słano specjalne oddziały wojskowe. 
które obsadziły ulice tych miast A- 
resztowano już kilkaset osób. Fran- 
cuskie miasta włókiennicze przed- 
stawiają jeden obóz wojenny. Z Pa- 
ryża odjeżdżają coraz to nowe od- 
działy gwardii narodowej. 


TEATR LETNI „OSA* 
(Piotrkowska 94. tel. 272-70) 
Godz. 19,30 „Śłuby murarskie". 
czyli wodewil warszawski Gozdawy 
i Stępnia z udziałe 1 Mieczysława 
Wojnickiego, w reż. Kazimierza Pa- 
włowskiego. 


TEATR „PINOKIO* 
(ul. Kopernika 16) 
Teatr nieczynny. 
TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ 
„LUTNIA” 
Teatr nieczynny. 
PAŃSTWOWY TEATR ŻYDOWSKI 
(ul Jaracza 2, tel. 217-49) 
Teatr nieczynny. 


nan 


KINA 


ADRIA dla młodzieży (Stalina 1) 
„Podróże Gulivera“, godz. 16, 18, 20 
BAŁTYK (Narutowicza 20) 
„Czerwony rumak“, godz, 17, 19,21 
BAJKA — „Baryłeczka”, 
godz. 17,30, 20 
GDYNIA (Daszyńskiego 2) 
Program Aktualności Krajowych 
i Zagranicznych Nr 28-50. 
godz. 15, 16, 17, 18, 19, 20, 21 
HEL (Legionów 2) Kino nie 
czynne, 
MUZA (Pabianicka 178) „Narzeczo- 
na z Turkmenii*, godz. 18, 20 
POLONIA (Piotrkowska 67) — 
„Cztery pokolenia” godz, 16, 
18.30, 21. 
PRZEDWIOŚNIE (Żeromskiego 76) 
„Oni mają ojczyznę”, godz. 18,20 
ROBOTNIK — „Dziewczęta z bale- 
tu”, godz. 18, 20 


ROMA (Rzgowska 84) „Wyspa 
szczęścia”, godz. 18, 20 

REKORD (Rzgowską 2) „Młodzi ma 
rynarze"', godz 18, 20 

STYŁOWY (Kilińskiego 123) 
„Na morskim szlaku“, godz. 18, 20 

ŚWIT (Bałucki. Rynek 2) „Śluby 
kawalerskie", godz. 18, 20 

TĘCZA (Piotrkowska 1U8) „Moja. 
miła”, godz. 16.30, 18.380. 20.30 

TATRY (w ogrodzie) „Tragiczny 
pościg”, godz. 16.30, 18.30, 20,30 

WISŁA (Daszyńskiego 1) ,„„Maszeń- 
ka“, godz, 16.80, 18.30, 20.30 

WŁÓKNIARZ (Próchnika 16) 
„Czerwony rumak“, godz. 16.80 
18.30, 20.30. 

WOLNOŚĆ (Napiórkowskiego 16) 
„Maaret“, godz. 16, 18, 20 

ZACHĘTA (Zgierska 26) „Przybra- 
na córka”, godz. 17.30, 20 


Co usżyszymy przez radio 


Program na dzień 1 sierpnia 1950 r.| łódzkie. 17.00 Koncert rozrywkowy: 


12.04 Dziennik południowy. 13,10 
Aud. dla wsi, 13,30 Koncert Małej 
Orkiestry Rozgłośni Krakowskiej, 
14.00 „Z życia Węgier”. 14.20 Muzy 
ka operetkowa. 14.55 Koncert soli- 
stów. 15,80 Audycja dla świetlic dzie 
ciecych. 15,55 Przegląd prasy litera- 
ekici. 16,00 Dziennik popołudniowy. 
16.20 (Ł) Fel. E. Woźniak z cyklu: 
„Książka i ty“. 16.20 Pieśni rewoln= 


17.45 Pogadanka. 18.00 „Kronika 
„SP“. 18.15 „Tu mówi wystawa Pla 
nu G-letniego w Łodzi”. 18,25 Audy- 
cja świetlicowa. 18.45 Audycja lite 
racka o Korei, 19.00 Piotr Czajkow- 
ski: — Symfonia „Manfred“ op. 58. 
20.06 Dziennik wieczorny. 20.40 „Mo 
zaika muzyczna”, 21.15 Aud. dla 
wsi. 22:00 Wiersze Andrzeja Brauna. 
22.20 Muzyka taneczna. 23.00 Ostat- 
nje wiadomości. 23.15 Utwory kompó 


cyjne i masowe“, 16.45 Aktualności | zytorów słowiańskich. 


"e sportu 


Jak para polska Skopęcki, Piątek oraz Jędrzejowska 


zakwalifikowali sie do finałów mistrzostw? 


Tenisiści radzieccy z nie słabnącym zainteresowaniem przyglądają si 


(Korespondencja własna „Głosu Robotniczego“) 
psm 


większej rutynie i.. stosunkowo sła 
bej grze Węgra Birkasa. Sympatie 
przeszło dwutysięcznej publiczności 
były po stronie ambitnie i. bardzo 
„faiti walczącej młodej pary Wwe- 
gierskiej. t 

POLACY W FINALE! 


Półinałowi w grze podwójnej 
mężczyzn, w którym spotkali się 
Skonecki, Piatek z Caralulisem i 


Szmidtem (Rumunia) towarzyszyły 


ę 


SĄ W ŻYCIU PRYWATNYM 
TENISIŚCI RADZIECCY? 

Każdy z ftemisistów radzieckich 
posiada swój wyuczony zawód. Ozie 
row jest aktorem, Andrejew — nau 
czycielem, Korbut — inżynierem, 
Korczagin — lekarzem, a przecież 
są jednocześnie pełnymi samozspar 
cia sportowcami, dając w ten. spo- 
sób swemu życiu to co. jest najwię 
kszym jego urokiem — pełną har- 
monie ciała i umysłu i przedstawia 
iac wzór godnego obywatela wici- 
kiej ojczyzny socjalizmu. 


rozgrywkom sopockim 


30 


WŁ Skonecki 


Sopot w lipeu 

A sobote przed południem ogląda 

liśmy z zapartym oddechem pię 
kny ćwierćfinał gry podwójnej 
mężczyzn: Caralulis, Szmidt (Rumu 
nia) — Katona, Birkas (Wegry) 
Pierwsi. to wypróbowana. rutynowa 
na mistrzowska para Rumunii, z 
której potężnego Caralulisa ogląda 
liśmy w Łodzi. Węgrzy to wicemis- 
trzowie w deblu węgierskim, mio- 
dzi studenci, z których Katona dał 
się już poznać jako dobry tenisista, 
pełen temperamentu, niezwykle ru- 


É; 


chliwy, wygimnastykowany, przyj- 
mujacy najtrudniejsze piłki z naj- 
niewiarygodniejszych pozycji. Jego 


partner — Birkas to tenisista raczej 
jeszcze nie wyrobiońy, ale doskona 
le się zapowiadający. Według pow- 
szechnego mniemania to raczej Ka 
tona, a nie Adam jest po Asbothcie 
najlepszym deblistą Węgier. 
DWU IL PÓŁ.GODZINNY BÓF 
Spótkańie tych dwóch: par trwało 
ponad 2 i pół godziny (bez żadnej 
przerwy) i było jednym łańcuchem 
emocji i niespodzianych 
KATONA TO DOSKONAŁY 
DEBLISTA 
Błyskawiczna wymiana piłek, pię 
kna gra całej czwórki przy siatce. 
podniebne loby-i zabójcze smecz=— 
wszystko to złożyło się na grę, ja- 
kiej dawno nie oglądaliśmy na na- 
szych kortach. Najlepszy na korcie 
był Katona. Zwycięstwo swe w pię 
ciu setach 


sytuacji. | 


horoskopy dość pesymistyczne. Pie 
kna. ostra i szybka gra tych osia- 
inich w meczu z para węgierską nie 
wróżyła łatwego zwycięstwa parze 
polskiej, zwłaszcza wobec przegra- 
nej Piatka z Caralulisem. A jednak 
Polacy zwyciężyli! Wygrali nadspo 
dziewanie łatwo pierwszego seta 
6:3, oddali po gorącej walce drugie 
go 3:6 i wywalczyli grając bardzo 
ambitnie j skutecznie oba następne 
sety 6:3, 6:3. 

SKONECKI BYŁ NIEZAWODNY 


Inicjatywa gry przechodziła z 
rąk do rąk. Para polska nie dała 
sobie jednak narzucić zabójczego 


tempa gry Rumunów. Skonecki grat 

niezawodnie, smeczował i plasował. 

dwoił się i troit na korcie, Piątek, 

któremu początkowo wiele piłek, | 
zwłaszcza z pół - kortu nie wycho | 
Gziło, powoli rozkręcił się i zagrał w 

ostatnim secie niemal jako równo- 

rzędny partner., Okrzykom rozentu | 
zjazmowanej publiczności i brawom | 
nie było końca. Para polska zakwa 

lifikowała się do finału gry podwój Í 
nej mężczyzn! 

Przy wypełnionych do ostatniego 
miejsca trybunach (ponad 3 i pół ty 
siąca osób) na kort weszły wicemis | 
trzyni Wegier Erdódi i Jadzia Je- 
drzejowska. Wszyścy Z napięciem 0 
czekiwali tej tak ważnej dla nas roz 
grywki. 

Po pierwszym secie dla Jadzi 6:4 
drugi wygrywa również Polka 8:3. 
Owacje publiczności nie mają koń- 
ca. 

„PONIATNO*?... 


Zapytany przez nas wicemistrz 
ZSRR Ozierow 0 grę naszych de- 
blistów, odpowiedział z ujmujacym 
uśmiechem: „zwyciężyli, więc byli 
lepsi* Obok nas siedzi promienieja 
ca Szcześciem Jadzia Jędrzejowska, 
Ozierow serdecznie się do niej u- 
śmiecha i rozpoczyna rozmowę. Ja 
kis zawiły fachowy wywód kończy 
pytaniem: „poniatno”*? 


ONDREJEW OD RANA 
DO WIECZORA NA KORCIE 
Tenisiści radzieccy wraz ze swym 
trenerem przyglądają się tozgryw- 
kom z niesłabngcym zainteresowa- 
niem. Zwłaszcza Andrejew nie od- 
wraca oczu od grających, chłonąe 


zawdzięczają Rumuni |5o prostu oczyma białą piłeczkę; 


Skonecki mistrzem tenisowym Polski 


Węgier Asboth ustępował Polakowi szybkością 


SOPOT (PAP). — Ponad 4 tys. wi 
dzów przybyło na korty sopockie, 
aby oglądać spotkanie Asbotha i 
Skoneckiego o tytuł mistrza Polski 
w tenisie na rok 1950. Mecz ten za- 
kończył się zwycięstwem Połaką 6:4, 
6:4, 0:6, 6:0. 

Mistrz Węgier Asboth ustępował 


4:6, 6:2. 6:4,a Juhas (Rumunia) po- 
konał Namowicza (Polska) 6:2, 6:2. 


Bani 
Uwaga motocykliści! 
W związka z krytycznym stanem fi- 

nunsowym klabu ZKS „Stal“ Łódź, 

Koło Sportowe przy Zjednoczeniu Prze 

mysłu Maszyn i Narzędzi Rolniczych 


Skoneckiemu pod względem szybko- | wpłaciło dnia 19 ob. m. na konto PKO 


ści. Miał wolniejszą piłkę i grał bar | 


dziej jednostronnie. 

Ww półfinałowych spotkaniach gry 
pojedynczej juniorów Jancso :Wę- 
gry) zwyciężył po batdzo zaciętej i 
emocjonującej grze Licisa (Poiska) 


Nr VII — 9340 zł. 4.000 — (dwumie 
sięczne pełne składki członkowskie) na 
rzecz klubu i wżywa pozostałe Koła 
Sportowe Zrzeszenia „Stal* okręgu 
Lódź da finansowego poparcia jedyne 
go w Łodzi klubu metalowców. 
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VAN BOJAN 
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Przewidywania Mochntecką sprawdziły się. Na stole stałą sza- 
chownica, grających nie było. — widocznie wybiegli do pożaru. 
Kobieta i jednak przy śbiącym dziecku, Co chwilę podchodzi- 
łz do okna i patrzyła na rosnącą łunę. Moehnteck musiał znów 
odejść, Z ogrodzenia zerwał drut i umocował na nim kawałek cegły. 
Z rozmachem rzv”ił drut wraz z cegłą na przewody, idące do wilii. 
Poprzez swą grubą, skórzaną kurtkę szarpnął drutem. Błysnęło 
krótkie spięcie i światło w willi zgasło. Szybko wszedł do ciemne- 
go pokoju. 

, — Kto to — zapytała kobieta. | 

Potknał się o jakieś krzesło w ciemności, W. rękach - kobiety 


Ą 
ZOS 2 


zachrobotaly zapałki. W nikłym blasku zapalonego płomyka zoba- 
czył przerażone oczy i widział, jak kobieta nabiera oddechu do krzy- 
wu. Zdzielił ją ciężką kolbą pistoletu. Zapalił kieszonkową lamp 
kę i rzucił się do pieca. Pomagając sobie pistoletem j znalezionym 
pogrzebaczem. oderwał deske podłogi, wygarnął rękami grudy gli- 
ny i jakieś śmieci i wreszcie wyszarpnął neserer. Za chwilę sku- 
lony pędził przez las do morza, 
11. 

— Patrz, Bruzda, siedzimy, tu jak kwoki na jajach, a taki syn 
jaśnie pan, co po nocy jachtami się rozbija nie śpieszy się — szep” 
tał Kowalik. 

— Patrz! Tam łuna! Ludzie się bawią, zapalili sobie ognisko, 
a my tu czekamy, czort wie, na kogo. 

— Mnie samego cholera trzęsie. Miałem teraz śpiewać, a nie 
siedzieć tu w wilgoci. Takie powietrze źle robi na głos. 

Bruzda poruszył się niespokojnie. 

— Ja mam dość tej zasadzki. 

— Słuchaj, jak jeszcze za kwadrans nikt nie przyjdzie, to ty 
nójdziesz z meldunkiem do chorążego, a ja zostanę. Ale to ryzyko. 
bo jak cała banda przyjdzie, to się lepiej przytrzyma dwiema pepe 
szami, niż jedną. 

Bruzda szturchnął bez słowa Kowalika, Zza lasu wysunął się 
cień i skurczona sylwetka człowieka z walizką w ręku sunęła bez- 
szelestnie do kutra. h 

Żołnierze siedzieli bez ruchu. Za tym pierwszym mogły wyjść 
inne cienie. Ująć trzeba całą bandę — czekali więc. Ale człowiek 


MIŁYCH GOŚCI WSZYSCY 
DARZĄ WIELKĄ SYMPATIĄ 
Zarówno wszyscy uczestnicy tur- 
mieju jak i cała publiczność darzy 
ich gorącą sympatią i niekłaminą 
przyjaźnią, ubiegajaa sie. o autogra 
fy, lub króśką choć rozmowę. 1 
"FE. Cungc. | | tedrzejowska 


Puchar Polski 


= [4 Å 
na boiskach łódzkich 

W dmu wczoruj vm na terenie W Łodzi piłwarze zmierzyli się na 
nak o: icz ae kilku boiskach. : 
zawody pilkarskie o „Pucha“ £OisKi'. | "Na boisku Kolejarza Budowlani II 
Bao odbyło się 18 Spot | w meczu ze Spójnią Czytelnikiem wy 
grali po dogrywce 2:1, gdyż w prze 
pisowym czasie wynik brzmiał 1:1. 
Sędzia w tym wypadku  osłąpił 
wbrew regulaminowi, gdyż po „rze- 
pisowym czasie, gdy wynił jest remi 
sowy mie należy zarządzać dogryw= 
ki a tylko drogą losowania wyeli- 
minować drużynę Ge dalszych spot 
kań, Ciekawe jak załatwi taką spra 
wę Wydział Gier i Dyscypliny 

ŁOZPN-u. ? 
Na boisku Związkowca gospoda- 
rze przegrali przed południem oba 


Dziś witamy 
BE. Rakoczy 


yw Łodzi! 

Dzisiaj o godzinie 19 w 

hali sportowej Z. 
S. „Włókniarz* cała sportowa 
Łódź witać będzie mistrzynię 
świata w gimnastyce H. Rako- 
czy, która wraz z całą naszą re 
prezentacją gimnastyczek przy 
będzie dzisiaj do naszego mia- 


sta. marya? Raline 5, 
Przyjazd H. Rakoczy nie- mecze: an iazkowiec IT uległ Baweł 
wątpliwie  zelektryzuje całą [|MS IE 1:2 m Koło Sportowe SP 


przy PZZPD Nr 1 hokonało Związ- 
kowta TV 3:1, 

Na boisku ŁKS Włókniarz pił- 
karze gospodarzy spisali się dzielnie. 
ŁY *iók darz V uzyskał zwycię- 
stwo w” stosunku 9:2 (8:0) z drużyną 
ZMP Chojny (Rzgowska 94), a ŁKS 
Włókniarz HI pokcnał ZMP z No= 
“ago Złotna 9:0 (4:0). 


Łódź. toteż jesteśmy pewni, że 
w hali sportowej na Widzewie 
nię zabraknie dzi$ ani jednego 
sportowca isympatyka sportu, a 
zwłaszcza gimnastyki przyjzą= 
dowe tym bardziej. że, jak się 
dowiadujemy, w hali" ńa Wis 
dzewie odbędzie się obok uro- 
czystości powitania Rakoczy 
przez przedstawicieli naszego 
sportu í Z. S: „Włókniarz* rów- 
nież ciekawy pokaz gimna- 
Styczny w wykonaniu całej na- 
szej reprezentacji, 

A więc wszyscy spotykamy 
się dzisiaj w hali „Włókniarza“ 
na Widzewie o godz. 19! 


GROS 


Organ Łódzkiego Komitetu i Woje- 
wódzkiegc Komitetu Polskiej Zje- 
anoczonej Partii Rohotniczej 

Redaguje: i 
KOLEGIUM REDAKCYJNE, ' 


qeielony! 
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> 
HE li 4 a PZ p N Redaktor naczelny " 218-14 
=" Zastępca red, naczelnego - 218-232 
W spotkaniach piłkarskich o mi- Sekretarz odpowiedzialny  219-0 
Dział partyjny 216-18 


strzostwo H Klasy Państwowej pa- 


dły w niedzielą następujące wyniki; || Dział korespondeniów robie 


> ża miczych ( chłopskich oraz 
GRUPA WSCHODNIA: l oiie oraw. wrzetek duien 
W Bytomiu: Ogniwo Polonia — nych 219-42 
Dzia? mutacji 223-29 


Ogniwo Skra Częstochowa 3:0 (2:0). 
W Częstochowie: Włókniarz 


Dzial miejski | sportowy 254-21 
wewn. fd 1 11 


Sial, Katowice 1:2 (1:0). | Dzial ekonomiczny 218-11 
W Przemyślu: Kolejarz — Ogni- ziat rolny AR: pyra 
w Farnovia 0:2 051). = A Redakcje nocnc 4 172-31 

i W Lublinie: PUBAANA — Zwiąż Kolportaż. 
ROWIEC, Przemyść 8:1 (2:1). y A Łódź, Piotrkowska 10, tel- 222-22 
W Lipinach: Stal — Związkowiec, Administracja 260-41 
Chełmek 3:0 (3:0). Dział. ogłoszeń; Łódź, Piotrkow 
ska losa; tel. 11-50 1 114-75 


GRUPA ZACHODNIA 


Wydawca RSW „Frasa“ 


W Szczecinie: Gwardia — Büdo- 
wami. Gdańsk 2:2 (2:1) Adr. Red.: Łódź, Pioirkowska 86, 
w NA: EE RER Zol 2 Ko! Mi-cie piętro. 
Bydgoszczy: Kolejarz — Koże- Druk, Zakł. Grat: RSW „Prasa“ 
jarz Toruń = odłożony. j Łódź, uL Żwirkł 1%, teL 205-42. 
W Radomiu Związkowiec — Wi- Prenumeratę przyjmuje 
dzew Łódź 2:5 (0:3). PPK. „Ruch” ne konta P.K.O. 


W Świdnicy: Budowlani — Wł Nr. VTI-R633. 
Bzura Chodaków -0:1 (0:0). 
w Ostrowiu: Kolejarz — Stal So 


snowiet 1:4 (1:4). 
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z walizką wygrzebał kotwicę z piasku, rozzuł się i ze spodniami 
: butami w ręku wszedł do wody, Widać było, że sposobił się do 
odjazdu. 

Żołnierze wstali i Kowalik krzyknął: 

— Stać! Ręce do góry, bo strzelam! 

Załomotało coś w kutrze i pyknął motor. 

Kowalik rąbnał krótką serię w powietrze. I naraz z kutra 
błysnęło. Zajazgotała seria „Stena“ Moehniecka Bruzda usunał 
się z jękiem na piasek. Kowalik również upadi į; prul seriam, raz 
po raz. Z kutra nie strzelano. Jego pasażer usiłował odpłynąć. Mo- 
tor rózpykał sie na dobre i kuter powoli wykręcał się rufą do 
brzegu. Wtedy znów: ciemna sylwefka rozbłysia strzałami. Pepe- 
sza Kowalika zamilłda. Moehntek sfanął na rufie i rozglądał się. 
Dwie sylwetki żołnierzy tiemniały na białym piasku. Moehnteck 
rcześmiał się głośno. 

— Nie udało śię, 
hrera SS! 


wam, głupcy zatrzymać Sturmbahnfue 
12. 

— Co za djabeł dzisiaj szaleje — mówił jeden z mężczyzn, sie- 
dzący przy szachownicy w wilji „Stókrotka'” Drugi mężczyzna 
zmieniał kompres kobiecie na głowie, 

— Prawdziwy diabeł — odezwała się kobieta. — Najpierw po“ 
żar. potem, światło gaśnie, ktos napada na mnie. | wygrzebuje dziu- 
rę pod piecem. Trzeba właściwie iść na posterunek WOP i zamel- 
dować o tym, 
. (D. c. n} 


pe — i 


